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Odznaczenia państwowe 
dla pracowników rolnictwa

J W 8™ashu Prezydium zastępca przewodniczącego Prezy­
dium Wojewódzkiej Rady Narodowej - Witold Stefanowski 
wręczył ordery i odznaczenia zasłużonym w województwie 
poznańskim pracownikom rolnictwa. WIELKOPOUKI

Na polach Wielkopolski

Nie słabnie tempo zasiewów
Rolnicy wielkopolscy skrzętnie wykorzystują sprzyjającą 

w trzeciej dekadzie września pogodę. Nie tylko do prac 
siewnych, ale także do wykopkowych. Tempo prac na P»-

, Krzyże Kawalerskie Orderu kowal odznaczonym za zaslu- Oarodzema Polski otrzymali: ; ’ * *
Tadeusz Łosiński kierow- gi położone na polu rolnictwanaszego województwa i życzyłnik Wojewódzkiego Zarządu dalszych sukcesów, (na)Higieny Weterynaryjnej w Po- Rok XXI 

Wyd. AB
Poznań 

środa, 29. IX. 1965
Cena SC qr 

Nr 231 (6728)znaniu, Mieczysław Wieczo­
rek — dyrektor Zakładów Na­prawczych POM w Poznaniu,
Antoni Prałat kierownikInspekcji PG.R Kwilcz, pow. Międzychód, Ludwik Szymo- niak — przewodniczący*PZKR w Ostrowie.Złote Krzyże Zasługi otrzy­mali:. Henryk Siwa — zastęp- • ca dyrektora Wojewódzkiego Zjednoczenia PGR w Pozna­niu, Bronisław Lewandowski — zastępca dyrektora WZ PGR w Poznaniu, Stanisław
Woliński kierownik PGRStrzelca, pow. Chodzież, Sta­
nisław Roszkowski — kierow­nik Gospodarstwa Stadniny Koni Przysieka, pow. Kościan.. 
Anna Siwak — Koło Gospo­dyń Wiejskich Sieroszewice, pow. Ostrów, Kazimierz Krysz- tofiak — przewodniczący RSP Żychlin, pow. Pleszew, Hen­
ryk Kliniak — zastępca dy- -ektora Kombinatu Manieczki, 
iow. Śrem, Tadeusz Worszty- 
nowicz — Powiatowy Zakład Weterynarii Śrem, Edward 
Piechowiak — przewodniczą­cy RSP Baborowo, pow. Sza­motuły, Szczepan Pietrsak — starszy oborowy PGR Sokoło­wo, pow. "Września.Srebrne Krzyże Zasługi otrzymali: Michalina Podkań- 
ska — rolnik z Luboniek pow. 
Koło, Ignacy Mleczak — chlewmistrz PGR Środka, pow. Międzychód. Anna Raj­
tar — rolnik Dobieżyn, pow. Nowy Tomyśl, Augustyn Zin- 
czuk — główny księgowy Kom binatu Manieczki, pow. Śrem.Witold Stefanowski podzię-
W. Gomułka przyjął 

delegację ZSP28 bm. I sekretarz KC PZPR Władysław Gomułka przyjął kilkunastoosobową de legację Zrzeszenia Studentów Polskich na czele z przewod­niczącym Rady Naczelnej Je­rzym Kwiatkiem. W toku dłuż szej, bezpośredniej rozmowy przedstawiciele studenckiej organizacji poinformowali I sekretarza KC o działalności ZSP w ubiegłym roku oraz owęzłowych zadaniach szłość. (PAP) na przy-
Zakończenie 
atomistów w

obrad
Tokio

W dniu 23 września 
się w Tokio obrady 9

zakończyły
Generalnej

Konferencji Międzynarodowej A- 
geneji Energii Atomowej. W obra­
dach wzięli udział specjaliści z 
dziedziny nauki i techniki ato­
mowej z przeszło 80 krajów świa­
ta.

Na posiedzeniu końcowym uczest 
nicy konferencji uchwalili wnio­
sek grupy delegacji krajów afry- 
kańsko-azjatyckich (Indii, ZRA, 
Iraku, Ghany, Nigerii, Libanu ’ 
Cejlonu) w sprawne odroczenia 
dyskusji nad problemem zakazu 
stosowania broni nuklearnej i 
sprawą zniszczenia tej broni. 
Uczestnicy konferencji zwrócili 
się do rządów wszystkich krajów 
świata z apelem, by rządy te 
przyczyniły się do sukcesu roko­
wań w sprawie powszechnego i 
całkowitego rozbrojenia oraz za 
kazu i zniszczenia broni nuklear­
nej. (PAP)

Delegacja RSW„Prasa“ 
wyjechała do ZSRRNa zaproszenie Zarządu Głównego Agencji Prasowej „Nowosti” we wtorek wyjecha Ja do ZSRR delegacja RśW „Prasa” z prezesem Tadeu­szem Galińskim. Celem poby­tu jest podpisanie umowy w sprawie wymiany prasowej i agencyjnej, a także nakreśle­nie zasad dalszej współpracy.PAP

WRN podjęła uchwałę w sprawie 
realizacji wniosków wyborców

Wczoraj odbyła się w Poznaniu druga — w bieżącej ka­
dencji — sesja Wojewódzkiej Rady Narodowej z udziałem 
m. in. posłów Ziemi Wielkopolskiej oraz przedstawicieli 
Urzędu Rady Ministrów’ i Kancelarii Rady Państwa.Zasadniczy temat obrad to sprawa realizacji wniosków i postulatów zgłoszonych w toku' ostatniej kampanii wyborczej do Sejmu i rad narodowych. Sprawozdanie oceniające do­tychczasowy stan załatwiania wniosków złożył sekretarz Prezydium WRN — E. Piosik.Fakt, że postulatami zajęły się na swych pierwszych po­siedzeniach komisje rad, a na­stępnie na drugich już z kolei sesjach ustosunkowały się do nich rady ustalając plany reali zacji — najlepiej świadczy o randze, nadanej wnioskom wy­borców — stwierdził mówca.
Spośród 98*6 zgłoszonych wnio­

sków (o 2343 więcej niż w kahlpa-

gen. ŚwierczewskiegoSzkoła im. gen. Karola Świerczewskiego — Waltera przy ul. Zakrzewskiej w War­szawie obchodziła we wtorek jubileusz 20-lecia. Odsłonięcia pomnika patrona szkoły do­konał przybyły na uroczystość członek Biura Politycznego

nii w 1961 roku) 6806 zostało uzna­
nych za słuszne i możliwe do rea­
lizacji. Wstępny jej koszt wyraża, 
się kwotą 2 miliardy 930 min. zi.

. 2185 postulatów zostało ocenio­
nych jako nierealne. W tej grupie 
są również słuszne wnioski, któ­
rych wykonanie uniemożliwia je­
dnak brak środków finansowych. 
Prezydia ńiektarych rad zamierza­
ły początkowo realizację tych po­
stulatów przesunąć na następną, 
po roku 1970, pięciolatkę. Prezy­
dium WRN uznało takie stanowi­
sko za niewskazane. Wyborca 
adresował przecież wniosek do 
rady bieżącej kadencji, a ta koń­
czy się w 1969 roku.W oparciu o przykłady mów ca stwierdził, że wszędzie tam gdzie istniały odpowiednie możliwości prezydia rad i róż­ne instytucje natychmiast przystępowały do załatwienia wniosków. Dotychczas zreali­zowano ich 2 185.W dyskusji poruszono wiele problemów. Wyjaśniając je wiceprzewodniczący Pręży-

gulaminu działalności WRN (innowacjami są tu m. in. zwiększona ochrona radnego i rozszerzone kompetencje ko­misji), zatwierdzenia planów pracy komisji, (y)
Nie ma spokoju 

po zawieszeniu broniSzef grupy ONZ, mającej obserwatorów czuwać nad warunkówprzestrzeganiem porozumienia o zaprzestaniu

dium WRN St. Cozaś
KC PZPR, minister narodowej, Marszałek 
— Marian Spychalski.Szkoła im.Świerczewskiego’ gen. obrony PolskiKarolajako jednaz pierwszych rozpoczęła nau­kę w wyzwolonej Warszawie.W ciągu 20 lat jej istnienia mury szkolne opuściło 13 rocz ników, tj. około 1 200 absol­wentów’, a obecnie zdobywa tu wiedzę około 2 200 młodzieży.PAP

m. in. stwierdził, że opraco­wany został kompleksowy plan rozwoju usług w woje­wództwie poznańskim. Zakła­da on. że w 1970 roku będzie około 23 tys. zakładów usłu­gowych (o 2,5 tys. więcej niż w bieżącym roku) zatrudniają­cych około 25 tys. osób więcej niż obecnie.Podjęta przez WRN uchwała w sprawie realizacji wniosków i postulatów m. in. zobowią­zuje:

ognia między Indią- a Pakista­nem, gen mjr armii kanadyj­skiej Bruce Macdonald przy­był we wtorek z Cypru do Delhi.Obecnie już około 60 obser­watorów ONZ zajęło stanowi­ska po indyjskiej stronie linii zaprzestania ognia.Rzecznik rządu indyjskiego oświadczył, że wojska indyj­skie „zlikwidowały oddział nieprzyjacielski”, działający w Radżastanie. Wojska indyjskie zdobyły również wieś Sachu w odległości 125 km na pół­nocny zachód od Bikaner. Wieś ta — jak podkreślił rzecznik rządu — została zajęta przez wojska pakistańskie już po zawarciu porozumienia w spra wie zaprzestania ognia.Radio pakistańskie podało, że samoloty indyjskie zaata­kowały w poniedziałek stano­wiska wojsk pakistańskich na południowym odcinku frontu w Radżastanie. (PAP)

lach jest bardzo intensywne.Do 25 bm. zasiano w naszym województwie 320 tysięcy hek tarów żyta czyli 65 procent po wierzchni przeznaczonej pod tę uprawę oraz 50 tysięcy hek tarów pszenicy co stanowi po­łowę areału zaplanowanego na rok bieżący. "Rzepaku zasiano tej jesieni 30 000 ha (plan 27.500 ha), a jęczmienia ozi­mego 4000 ha tj. 100 procent planu. Plan zasiewu poplonów ozimych przewiduje 170 000 ha; zasiano do tej pory 155 000 ha.
Warto odnotować, że mimo opóź 

nionych żniw, gospodarstwa re­
produkcyjne zostały zaopatrzone 
całkowicie w kwalifikowany ma­
teriał siewny wysokiej klasy, a 
ogół rolników zdołano zaopatrzyć 
do soboty w 82 procent ziarna 
zbadanego i zatwierdzonego do 
siewu przez Wojewódzką Stację 
Oceny Nasion.' Ziemniaki zebrano 
do tej pory z powierzchni ponad 
80 tysięcy hektarów plantacji. V,’ 
niektórych rejonach województwa 
rolnicy — na zasadzie specjalnych 
umów z cukrowniami — przy­
stąpili także do zbioru buraków.Wprost nieprawdopodobne w odniesieniu do Wielkopolski, a jednak sprawdzone informacje otrzymaliśmy z terenu. Oto gminne spółdzielnie posiadają duże remanenty nawozów mi­neralnych, sięgające 65 tysięcy ton, w czym aż 43 tysiące ton fosforowych, których stosowa­nie jest jak najbardziej wska­zane właśnie w jesieni. Równo cześnie rolnicy skarżą się, że nie mogą kupić żądanych ilo­ści i potrzebnych gatunków nawozów. Zaszło tu chyba ja­kieś nieporozumienie organi- zacyjno-handlowe, gdyż od 17 września br. obowiązuje w 
woj. poznańskim nieograniczo 
na sprzedaż wszystkich asorty 
mentów nawozowych. Tymcza sem GS-y, które otrzymały przydział o 12 procent większy niż w 1964- roku, sprzedały do 15 bm. o 4 tysiące ton mniej w porównaniu z analogicznym okresem ub. roku.

Niewykluczone, że do gminnych 
spółdzielni nie dotarło jeszcze za­
rządzenie o nieograniczonej sprze 
dąży, chociaż Dział Nawozowy 
WZGS-u zapewnia, że 20 bm. ro­
zesłał specjalne pisma i depesze 
w tej sprawie. Ponadto nasze >n-

formacje stwierdzają, że w 
których GS-ach (m. in. w GS Kro
bia, pow. Gostyń) nie wydaje się 
rolnikom uprawnień do nabywa­
nia mieszanek paszowych w za- 
fiiian za sprzedane poza obowiąz­
kowymi dostawami zboże, co jest 
całkiem sprzeczne z ogólnie zna­
nym, najnowszym rozporządze­
niem Rady Ministrów.Czyżby i o tych uprawnie­niach rolników zarządy na­szych GS-ów jeszcze nie wie­działy? (kj)

Powrót delegacji
UNO z ZSRR

• a rady narodowe do u- 
względniania w planach gospo­
darczych i budżetach — zadań 
wynikających z programów wy- 
borczych i przyjętych do realiza­
cji postulatów, a nadto do po­
dejmowania w miarę możliwości 
realizacji dalszych wniosków nie 
przyjętych do wykonania z bra­
ku limitów inwestycyjnych i fi­
nansowych;Delegacja NRD. która partyjno-rządowa pod kierownic-twem przewodniczącego Rady Państwa W. Ulbrichta prze-bywała 12 dni z oficjalną zytą w’ ZSRR, powróciła wtorek przed południem Berlina.

*Na zakończenie wizyty legacji NRD w ZSRR, w skwie podpisano wspólny munikat, w którym obie :

wi- we do
de-Mo- ko- stro-ny podkreśliły zgodność po­glądów na najważniejsze spra­wy międzynarodowe. (PAP)

Ważne problemy 
w porządku obrad

XX Sesji ONZW poniedziałek Komitet Ogólny zalecił Zgromadzeniu Ogólnemu Narodów Zjedno­czonych włączenie do porząd­ku dnia XX sesji dwóch waż­nych problemów „O niedopusz czalności mieszania się w we­wnętrzne sprawy państw i o zabezpieczeniu niepodległościsuwerenności” oraz „o i powszechnianiu broni wej”.Na polecenie rządu i ckiego te dwa projekty
nieroz- jądro-radzie-• zosta-

prezydia rad do rozpa­
trzenia wniosków, co do których 
brak dotychczas decyzji, powia­
domienia wszystkich wyborców o 
sposobie załatwiania ich postula­
tów i organizowania czynów spo­
łecznych, zadeklarowanych dla 
realizacji wniosków;

cej kontroli realizacji, przez wy­
działy i przedsiębiorstwa, pro­
gramu wyborczego i przyjętych 
do wykonania wniosków;
^ radnych do odbywania 

systematycznych spotkań z wybór 
cami w celu’ informowania ich o 
realizacji programu wyborczego 
i wniosków, a także do współ­
pracy z komitetami FJN w roz­
wijaniu społecznej inicjatywy 
niezbędnej dla wykonania postu­
latów.Ponadto rada podjęła dal­sze uchwały m. in. w sprawie: ustalenia planu pracy WRN na okres do 31 grudnia br., re-

ły przedstawione ONZ przez ministra spraw zagranicznych ZSRR, A. Gromykę.W poniedziałek 4 październi ka w godzinach rannych przy­będzie do Nowego Jorku, jak informowała już prasa, papież ■Paweł VI. W związku z tą wi­zytą zostaną podjęte nadzwy­czajne środki ostrożności. Po­rządku strzec będzie 26 tys. i policjantów.

Rząd DRW nie weźmie 
udziału w Konferencji MDK Ministerstwo Spraw Zagra­nicznych DRW w odpowiedzi na zaproszenie do wzięcia u- działu w konferencji Między­narodowego Czerwonego Krzy ża, wyznaczonej na przyszły miesiąc w Wiedniu, zakómuni kowało, że ku swemu ubole­waniu nie może wysłać tam przedstawicieli z uwagi na to. że na liście uczestników figu rują delegaci administracji sajgońskiej i jej Czerwonego Krzyża, gdy właściwą w tym wypadku byłaby tylko repre­zentacja Południowcwietnam- skiego Frontu Wyzwolenia. Po za tym MSZ DRW protestuje przeciwko zapowiedzianemu udziałowi w konferencji przed stawicieli Czang Kai-szeka za miast delegatów ChRL.PAP

Tegoroczne propozycje 
Wydawnictwa Poznańskiego
Wczoraj poinformowano nas w Wydawnictwie Poznańskim 

o planach edycyjnych tej instytucji — do końca bieżącego 
roku. Według przewidywań zakres tegorocznej działalności 
wydawniczej będzie szerszy od ubiegłorocznego. Dla porów­
nania — w roku ub. wydano 67 tytułów’ — do końca br. uka-
że się ich 83 (nakłady wzrosły z 438 tysięcy do 598 
egzemplarzy).Dział literatury pięknej pro­ponuje szereg nowości, które już są do nabycia lub wkrótce się ukażą: jest wśród nich spo ro pozycji autorów poznań­skich. Dla przykładu: szkice literackie Al. Rogalskiego pt. 

„Pasażerowie Arki Noego” — o 7 mniej znanych w Polsce pi

sarzach niemieckich, w okresie hitleryzmu,
tysięcyktórzy na emi

Rozpoczęło się 
Plenum KG KPZRAgencja TASS donosi, że 27 bm. w Moskwie rozpoczęło się Plenum Komitetu Centralne­go KPZR.Oficjalny komunikat o Ple­num Komitetu Centralnego KPZR głosi:27 września 1965 roku rozpo­częło się na Kremlu Plenum Komitetu Centralnego KPZR. Porządek obrad plenum jest następujący:1. O usprawnieniu zarządza­nia przemysłem, doskonaleniu planowania i zwiększaniu bodźców ekonomicznych w pro dukcji przemysłowej — refe­

ruje Aleksiej Kosygin.2. O zwołaniu kolejnego XXIII Zjazdu KPZR — refe­
ruje Leonid Breżniew.Referat w sprawie pierwsze­go punktu porządku dzienne­go wygłosił członek Prezydium KC KPZR, przewodniczący Rady Ministrów ZSRR, A. Ko­sygin.Do udziału w obradach KC KPZR zaproszono pierwszych sekretarzy Komitetów Obwo­dowych Partii, przewodniczą­cych Rad Ministrów Republik Związkowych, drugich sekre­tarzy KĆ Komunistycznych Partii Republik Związkowych, ministrów i przewodniczą­cych Komitetów Państwowych ZSRR, odpowiedzialnych pra­cowników aparatu KC KPZR i Rady Ministrów ZSRR, re­daktorów naczelnych gazet centralnych.

*Na plenum przystąpiono do dyskusji nad referatem Ko­sygina.Przemawiali: P. Szelest — pierwszy sekretarz KC KP Ukrainy, N. Aegoryczew — pierwszy sekretarz Moskiew­skiego Miejskiego Komitetu Partii, D. Kunajcw — pierw­szy gekretarz KC KP Kazach­stanu, W. Tołstikow — pierw­szy sekretarz Lenpigradzkiego Obwodowego Komitetu Partii, 
G. Woronow — przewodniczą­cy Rady Ministrów Federacji Rosyjskiej. (PAP)

Uchwała XIV Plenum CRZZ
Ułatwienia dla 
liczących się

Jak już informowaliśmy XIV 
Plenum CRZZ, które obradowało 
ostatnio w Warszawie, podjęło 
uchwałę w sprawie podwyższenia 
poziomu wiedzy i kwalifikacji za­
wodowych pracowników oraz 
przygotowania kadr dla gospodar­
ki narodowej w latach 1966—70.

Szczególną uwagę uchwała zwra 
ca m. in. na konieczność stworze­
nia pełnych warunków dla do­
kształcania pracowników, którzy 
nie ukończyli szkoły podstawowej, 
aby do r. 1970 w zasadzie wszyscy 
pracownicy w wieku do 35 łat mo 
gli uzupełnić podstawowe wy­
kształcenie.

Plenum CRZZ postuluje, aby 
Komitet Pracy i Płacy w porozu­
mieniu z Komisją Planowania 
przy Radzie Ministrów, Komite­
tem Nauki i Techniki oraz wła­
dzami oświatowymi podjął nie­
zbędne prace, zmierzające do ure­
gulowania i koordynacji cało­
kształtu problemów związanych z 
podwyższaniem kwalifikacji kadr.

Dalsza część uchwały, nakreśla­
jąc kierunki współdziałania in­
stancji związkowych z admini­
stracją gospodarczą, szkolną, ra­
dami narodowymi i organizacja­
mi społecznymi w rozwiazvwaniu 
zadań oświatowych, stwierdza m. 
in. konieczność organizowania po­
wszechnej kontroli społecznej nad 
rozwijaniem oświaty dla pracują­
cych oraz przestrzeganiem przepi­
sów o ulgach i uprawnieniach.

PKP

gracji, występowali przeciwko temu reżimowi. Ukazała się już powieść N. Gall pt. „A ty 
płakałaś Adrianno” — będąca II nagrodą rozstrzygniętego w kwietniu poznańskiego konkur su literackiego. I i II nagro­
da — tj. powieści J. Znamie­
rowskiego i J. .Tesionowskiego a także wyróżnienia: B. Kogu­
ta, B. Latawiec i R. Daneckie­
go — wyjdą w listopadzie.

Ukazały się dwa tomiki poetyc­
kie: „Pożegnanie Norymbergii” M. 
Grześczaka i „Powrót księcia Ery­
ka” — Cz. Kuriaty. Wydawnictwo 
poleca też ciekawą książkę J. Pa­
pugi pt. „Guadalajara, Guadalaja- 
ra” oraz sensacyjne opowiadania

giczne schody”.
pt. „Ma-

Do końca br. ukażą się jeszcze:
J. Korczaka .Hamletówka”
tom opowiadań groteskowo-saty- 
rycznych, J. Przybysza — „Moi 
dobrzy nieznajomi” — tom opo­
wiadań satyrycznych i humoresek, 
dalej — ciekawa książka S. FIu- 
kowskiego, wydana po raz pierw 
szy w 1939 roku (cały nakład za­
ginął) pt. „Urlop bosmanmata 
Jana Kłębucka” oraz wznowienie 
„Dywizjonu 393” — a. Fiedlera.

W dziale literatury popularno­
naukowej zwracają uwagę: mono­
grafia województwa koszalińskie­
go, interesujący pamiętnik P. Za­
remby — pierwszego prezydenta 
Szczecina pt. „Pierwsze dni Szcze­
cina”, album Pomorza Zachodnie­
go, monografia Kołobrzegu, „Dzie­
je związków zawodowych w Wiel 
kopolsce do 1918 roku” — T. Fili­
piaka, Tadeusz Cyprian” — zbiór 
jego fotografii artystycznych. 
„Poznański Chór Chłopięcy” — B. 
Pocieja (o chórze Kurczewskiego) 
oraz przewodniki: „Poznań”, „Za­
mek Kórnicki” i „Ziemia Szamo­
tulska”. (wch)

Na str. 2 zamieszczamy 
omówienie referatu A. Ko 
sygina na Plenum KC 
KPZR.

Wiceminister J. Winiewicz 
udał się do Nowego Jorku28 bm. w godzinach poran­nych opuścił Warszawę uda­jąc się do Nowego Jorku, prze wodniczący delegacji polskiej na XX sesję Zgromadzenia Ogólnego ONZ, wiceminister spraw zagranicznych, Józef Winiewicz.

REMIS I ZWYCIĘSTWO 
W CSRS

W międzypaństwowym meczu 
hokeja na trawie, rozegranym w 
miejscowości Kbely k/Pragi re­
prezentanci Polski zremisowali z 
CSRS 0:0.

W drugim spotkaniu, w ponie­
działek Polacy pokonali reprezen 
rację młodzieżową CSRS 3:0.

SMYSŁOW WYGRAŁ 
TURNIEJ W HAWANIE

Wielki międzynarodowy tur­
niej szachowy o memoriał Capa- 
blanki zakończył się triumfem ra 
dzieckiego arcymistrza, Smysło- 
wa, który w ostatniej partii poko 
nał Pniaka Zbigniewa Dodę. Oto 
ostateczna kolejność turnieju któ 
ry odbywał się na Kubie 1. Smy 
słów (ZSRR) — 15.5 pkt., 2—4 Fi­
scher (USA), Ivkov (Jugosławia) 
i Heller (ZSRR) — po 15 pkt., 5. 
Chołmow (ZSRR) — 14,5 pkt.



Higiena w hotelach Ulepszanie radzieckiej gospodarki
Ogólnopolska narada w Poznaniu

Omówienie referaiu A. Kosygina na Plenum K€ KPZR
Wczoraj w Poznaniu rozpoczęła obrady dwudniowa ogólno­

polska narada poświęcona zagadnieniom nadzoru sanitarne­
go nad hotelami i ośrodkami turystycznymi. Organizatorem 
jej — na zlecenie Ministerstwa Zdrowia i Opieki Społecz­
nej — jest Państwowy Inspektor Sanitarny dla Poznania.W naradzie wzięli udział kie równicy działów higieny komu nalnej różnych szczebli sta­cji sanitarno-epidemiologicz­nych województw i miast wy- dzielonych. Na naradę przyby­li również przedstawiciele Mi­nisterstwa Zdrowia i Opieki Społecznej.

Przedkongresowe 
obrady spożywcówW sali Domu Technika wPoznaniu odbyła się wczoraj Branżowa Wojewódzka Kon­ferencja Przedkongresowa. Po­święcono ją w całości aktual­nym problemom przemysłu spożywczego, formułując m. in. postulaty na V Kongres Techników Polskich.Spośród przedstawionych tu 46 wniosków większość zmie­rza do poprawienia jakości su­rowca, oraz rozszerzenia kon­traktacji płodów rolnych o roś liny strączkowe, warzywa itd. Szczególną uwagę w referacie programowym zwrócono na konieczność zapewnienia wła­ściwej dystrybucji artykułów spożywczych. W dalszym cią­gu bowiem handel nie nadąża z rozdziałem towarów, nie ma­jąc personelu specjalistyczne­go, urządzeń chłodniczych i za­plecza. Urządzeń chłodniczych brak jest również w przemy­śle mięsnym, owocowo-wa­rzywnym i mleczarskim. Zmian wymagają ponadto o- pakowania i magazynowanie surowca.Obszerna dyskusja towa­rzyszyła wczoraj przedkongre­sowym obradom spożywców. 

Podczas obrad wybrano m. in. 
65 delegatów na Wojewódzką 
Konferencję Przedkongresową. Odbędzie się ona 18 listopada br. w Poznaniu i będzie ostat­nim etapem przygotowań do

Wygłoszono kilka referatów, w których omówiono zagadnie nia higieny w hotelach orbi- sowskich i komunalnych, kam pingach turystycznych oraz w budowanych dość licznie ostatnio motelach. Dyskutowa­no także nad kwaterami pry­watnymi. Temat ten jest szcze golnie ważny dla Poznania, gdyż w naszym mieście w okre sie targów krajowych i mię­dzynarodowych kilka tysięcy ludzi mieszka w tego rodzaju kwaterach. Jak wykazują ana­lizy, wiele kwater nie odpo­wiada wymogom sanitarno­higienicznym. Istnieje tenden­cja „upychania” jak najwię­kszej liczby łóżek w jednym pokoju. W dyskusji padło również kilka bardzo miłych słów pod adresem poznańskich hoteli, które od kilku lat znaj dują się w krajowej czołówce. Chodzi tu również o hotele or- bisowskie (przede wszystkim „Bazar”), jak również komu­nalne.Wnioski z 2-dniowej narady przekazane zostaną Minister­stwu Gospodarki Komunalnej oraz Główmemu Komitetowi Kultury Fizycznej i Turystyki.(st)

V Kongresu Techników skich. (wa) Pol-
Koziolki

CAF prosi 
o zdjęcia

Centralna Agencja Fotograficz­
na gromadzi nie publikowane do­
tychczas zdjęcia z okresu 2 woj­
ny światowej, znajdujące się w 
posiadaniu osób prywatnych, or­
ganizacji i instytucji społecznych. 
Dotyczyć one mogą polskich sił 
zbrojnych, walczących na wszy­
stkich frontach, ruchu oporu w 
Polsce, udziału Polaków w orga­
nizacjach podziemnych w innych 
krajach okupowanych, obózów je 
nieckich, życia ludności w czasie 
okupacji, akcji eksterminacyj­
nych i zniszczeń wojennych.

Zdjęcia i inne dokumenty z te­
go okresu zostaną po zreproduko 
waniu zwrócone posiadaczom al­
bo będą zakupione do archiwum 
agencji. Akcja ta ma na celu za-

Referat pt. „O usprawnie­niu zarządzania przemysłem, doskonaleniu planowania i zwiększaniu bodźców ekono­micznych w produkcji prze­mysłowej” wygłoszony przez premiera Kosygina na plenum KC KPZR zawiera m. in. na­stępujące propozycje:
► podjęcie szeregu kroków 

zmierzających do podniesienia 
naukowego poziomu planowa­
nia. W planach należy przewi­
dzieć szybkie tempo opanowa­
nia w przemyśle ostatnich 
osiągnięć nauki i techniki;

► rozszerzenie samodziel­
ności gospodarczej przedsię­
biorstw oraz podniesienie ich 
roli jako podstawowej komór­
ki gospodarczej;

► rozszerzenie rachunku go­
spodarczego, zwiększenie bódź 
ców gospodarczych w produk­
cji przy pomocy takich środ­
ków jak cena, zysk, premie i 
kredyt;

► zwiększenie zaintereso­
wania pracowników poprawą 
wyników pracy przedsiębior­
stwa;

► stworzenie w przemyśle 
organów opartych na zasadzie 
branżowej, tj. ministerstw’ prze 
mysłow7ych. Branżowa zasada 
zarządzania powinna być po­
łączona z zasadą terytorialną. 
KC i. rząd ZSRR postanowiły 
udzielić republikom związko­
wym nowych uprawnień w 
dziedzinie planowania, budo­
wnictwa inwestycyjnego i fi­
nansowania oraz w dziedzinie 
zatrudnienia i płac; •

► zlikwidowanie Najwyż­
szej Rady Gospodarki Narodo­
wej ZSRR, Rady Gospodarki 
Narodowej ZSRR, Republikań­
skich Rad Gospodarki Naro­
dowej oraz Rad Gospodarki 
Narodowej Rejonów Ekono­
micznych;

► usprawnienie zarządzania

ciężkości pokojowego współzawod 
nictwa ekonomicznego krajów so­
cjalizmu i krajów kapitalizmu — 
stwierdził mówca.

Jednym z najważniejszych za­
dań — jest to, ażeby w nadcho­
dzących latach zwiększyć część 
dochodu narodowego pazeznaczO- 
ną na konsumpcję.

Popełnione w niedalekiej prze­
szłości błędy w planowaniu, wo- 
luntarystyczne podejście do roz­
wiązywania problemów gospodar­
czych doprowadziły do naruszenia 
proporcji między poszczególnymi 
gałęziami gospodarki. Kosygin o- 
świadczył, że brak jest koniecz­
nej proporcjonalności między roz 
wojem rolnictwa i przemysłu, że 
istnieje niewłaściwy stosunek 
między rozwojem przemysłu gru­
py „A” i przemysłu grupy „B”,
która pozostaje w tyle. Odbiło 
to ujemnie na tempie wzrostu 
alnego dochodu ludności.

Istniejące obecnie formy

się 
re­

za-
rządzania, planowania i stosowa­
nia bodźców w przemyśle — kon-
tynuował premier ZSRR nie

bezpieczenie od zniszczenia
3, 19, 23, 36, 45 dod. 40

Na 437 Poznańską Grę Liczbową 
„Koziołki” na dzień 26. bm. wpły 
neło 282.236 zakładów. Fundusz na 
gród wynosi 465.689,40 zł.

Stwierdzono: 49 „czwórek” po 
2.879,— zł, 30 „trójek premiowa­
nych” po 157.— zł, 1.838 „trójek” 
po 57.— zł. 803 „dwójki premiowa­
ne” po 25,— zł, 21.599 „dwójek” po

zagubienia 
materiałów,

bezcennych
i lub 
nieraz

obrazujących histo-

gospodarką oświadczył A.
Kosygin — jest nie do pomy­
ślenia bez znacznego zwięk­
szenia udziału mas w kiero­
waniu produkcją.Mówca podkreślił, że rola partyjnego kierowania gospo­darką wzrasta jeszcze bardziej i wyszydził twierdzenia eko-nomistów burżuazyjnych,

5,— zł.
Losowanie 438 gry odbędzie 

w dniu 3. 10. br. w Trzciance 
Rynku o godz. 12

TOTO-LOTEK

sfe 
na

2, 29, 31, 36, 45 dod. 8
mHiitiHHiiiiiniiiiyiiiiiiiiiifniiimuniiiiiiimi 

Dzisiejszy serwis Informacyjny 
lanucr Marciszew'**’

rię lat wojny.
Z archiwum CAF korzysta pra­

sa krajowa i zagraniczna, insty­
tucje wydawnicze i placówki na­
ukowe. Wzbogacenie tych zbio­
rów przyczyni się do szerokiej pu 
blikacji nieznanych dotychczas fo 
tografii i dokumentów oraz umoż 
liwi zachowanie ich dla przysz­
łych pokoleń.

W sprawie wypożyczenia lub za 
kupu zdjęć prosimy porozumie­
wać się osobiście albo listownie 
z Centralną Agencją Fotograficz-
ną w Warszawie, ul. Foksal 
pokój 202. (PAP) <

16,

jakoby gospodarka radziecka wracała stopniowo na tory ka­pitalizmu.
Doniosłe międzynarodowe zna­

czenie proponowanej reformy po­
lega na tym, że umocni ona po­
zycje socjalizmu w gospodarczej 
rywalizacji dwóch odmiennych 
systemów.

A. Kosygin podkreślił, że w cią­
gu 7-Iatki (1959—1965 r.)’ produkcja 
przemysłowa wzrośnie o 84 proc, 
zamiast zaplanowanych 80 proc.

W ciągu 7 lat zbudowano i uru­
chomiono przeszło 5500 wielkich 
przedsiębiorstw przemysłowych.

Mówiąc o podwyższeniu stopy 
życiowej narodu radzieckiego, Ko­
sygin wfjpomniał o skróceniu dnia

GŁOS WIELKOPOLSKI reda­
guje Kolegium. Adres redakcji 
Poznań, ulica' Grunwaldzka 19. 
Centrala tel. 611-21 łączy wszyst 
kie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW „Prasa”. Druk: Zakłady 
Graficzne im. M. Kasprzaka.
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Sprostowanie
bm. zamieściliśmy informa-

roboczego, wzroście średniej 
cy, zniesieniu lub obniżeniu 
datków oraz o emerytalnym

pła- 
po- 
za-

Walki

cję pt. „20 lat „Tonsilu”. W 
podaliśmy mylnie nazwisko 
nomocnika uruchomiającego 
kłady w 1945 roku. Powinno 
brzmieć: inż. Z. Bresiński.

nim 
peł- 
za- 

ono

opatrzeniu kołchoźników.
Współczesna rewolucja nauko-

wo-techniczna wysuwa na 
pierwszy takie zagadnienia, 
poziom techniczny i jakość 
dukcji. Na te właśnie strony

plan 
jak 

pro- 
pro-

dukcji przenosi się dzisiaj środek

przedwyborcze
Przed 19 września poważny, solidny tygodnik „Die 

Zeit” napisał, że walka wyborcza zacznie się... 
po wyborach. To swoje na pozór paradoksalne 
stwierdzenie autor oparł na powszechnym w NRF 
przypuszczeniu, że CDU CSU i SPD przyjdą do me­
ty razem. Był to błąd w kalkulacji. Zwyciężyli 
o parę długości chadecy. Mimo to teza główna 
wspomnianego artykułu okazała się słuszna. Erhard 
może ma wiele umiejętności, ale na pewno umie­
jętności decydowania mu brak — znalazł się pod 
naciskiem ze wszystkich stron.

A więc przede wszystkim znalazł się pod nacis­
kiem Straussa. Z perspektywy NRF wygląda to je­
szcze dużo gorzej aniżeli z warszawskiej. Wsz>7scy 
moi rozmówcy, w tym wielu chadeków, nie wspo­
minając już o socjaldemokratach czy też postępo­
wych dziennikarzach grupujących się np. wokół
„Norddeutscher Rundfunk” wyrażają obawy, 
zwycięski — po raz wtóry z rzędu — Strauss 
nie się złym duchem nowego rządu.

że 
sta-

Strauss atakuje też Schroedera, jak się wydaje, 
nie tylko dlatego, że jest on rzekomo — co mu 
w CSU zarzucają — skłonny* do elastyczniejszej 
polityki wobec Wschodu, ale również dlatego, że 
tę właśnie posadę, ministra spraw zagranicznych, 
Strauss szukuje dla siebie. Nie zaraz, lecz w przy­
szłości. Uważa jednak, że wygodniej mu będzie 
ów fotel zająć np. po Kiesingerze, von Gusten- 
bergu lub Hallsteinie (tak, to ten od doktryny 
Hallsteina). Oba te ostatnie nazwiska, wypływające 
obecnie jak i próba odsunięcia Mendego na dalsze 
pozycje, wywołują ataki wściekłości u wolnych 
demokratów. ’

Niepięknie się też dzieje w obozie pokonanych 
socjaldemokratów. Prędzej aniżeli można się było 
spodziewać pozbyli się oni obciążenia, jakim — 
zdaniem wielu — był dla nich Brandt, przegrywa­
jący po raz wtóry. Burmistrz Berlina zachodnie­
go niespodziewanie — już w środę — zrzekł się swe­
go stanowiska kandydata na kanclerza, ale również 
postanowił nie obejmować mandatu deputowanego 
do Bundestagu. Na razie pozostanie przewodniczą­
cym partii — jak mi to wprost wyjaśniono w 
hamburskich kołach socjaldemokratów dla ratowa­
nia twarzy.

Warto tu przy tym zauważyć, że opinia ham- 
burska jest bardzo ważna. Hamburski bowiem se-

odpowiadają już współczesnym 
warunkom techniczno-ekonomicz­
nym i poziomowi rozwoju sił wy­
twórczych w Zw. Radzieckim.W celu zwiększenia gospo­darczej" niezależności przedsię­biorstw proponuje się zmniej­szyć liczbę wskaźników za­twierdzonych z góry. Utrzy­mane w planie wskaźniki po­winny mieć na celu zwiększe­nie efektywności produkcji.Zamiast wskaźnika produk­cji globalnej proponuje się, by poszczególnym przedsiębior­stwom wyznaczano zadania co do rozmiarów zb.ytu ich wyro­bów. W ten sposób przedsię­biorstwo, produkujące wyro­by niskiej jakości, będzie miało trudności w ich zbycie.Najlepszą wskazówką orien­tacyjną dla przedsiębiorstw będzie wskaźnik zysku, ren­towności, który również usta­lany będzie z góry.

Premier Kosygin wskazał, że 
w perspektywie, kiedy 'wzro­
śnie produkcja i rezerwy arty­
kułów7 konsumpcyjnych, moż­
na będzie wyrzec się ustalania 
funduszu płac. Obecnie taka rezygnacja pociągnęłaby za sobą trudności w zapewnianiu odpowiedniej proporcji mię­dzy ilością wytwarzanych to­warów a zdolnością nabywczą ludności.Prócz wyliczonych wskaźni­ków, ustalane będą z góry dla przedsiębiorstw m. in rozmiary wpłat do budżetu i kredytów z budżetu, jak również roz­miary scentralizowanych in­westycji, a także podstawowe zadania w dziedzinie stosowa­nia nowej techniki.

W charakterze podstawowej for­
my planowania proponuje się plan 
5-letni z podziałem najważniej­
szych zadań na poszczególne lata 
w ten sposób, ażeby przedsiębor- 
stwa realizowały swoją działalność 
produkcyjno-gospodarczą na pod­
stawie tego planu.

Przedsiębiorstwa pracujące na 
rozrachunku gospodarczym oraz 
ich kierownictwa powinny pono­
sić pełną odpowiedzialność za 
ekonomiczne wyniki swej pracy. 
Ażeby rozwinąć rozrachunek go­
spodarczy, przedsiębiorstwom, jak 
proponuje referent, należy zosta­
wiać z ich zysków więcej środ­
ków na rozwój produkcji, dosko­
nalenie techniki, bodźce material­
ne dla pracowników oraz polepsza 
nie warunków pracy i bytu.

Wprowadzenie zasady rozrachun 
ku gospodarczego w stosunkach 
między przedsiębiorstwami znaj­
duje wyra? w podniesieniu ich od 
powiedzialności materialnej za nie 
wykonanie umownych zobowiązań 
w dziedzinie dostaw. Winni nie- 
wywiązania się z . takich dostaw 
będą z zasady płacić odszkodowa­
nie za wyrządzone straty.

ski w każdym pracującym nor­
malnie przedsiębiorstwie.Doskonalenie organizacyj­nych form zarządzania i usu­nięcie w porę przestarzałych form — to obiektywna koniecz ność. Oczywiste jest — powie­dział referent — iż prawdziwe usprawnienie zarządzania go­spodarką nie ma nic wspólne­go z nieuzasadnionymi, zbyt pospiesznymi reorganizacjami, oderwanymi od rzeczywistości życia gospodarczego i sprzecz­nymi z wymogami obiektyw­nych praw ekonomicznych.Poddając krytycznej ocenie dotychczasową działalność rad gospodarki narodowej i pań­stwowych komitetów branżo­wych mówca wskazał że w istocie rzeczy nie ma obecnie jednolitego organu, który by mógł w sposób kompleksowy rozwiązywać problemy doty­czące rozwoju danej gałęzi produkcji.Proponuje się więc utworze­nie ministerstw przemysło­wych, które będą planować produkcję i kierować nią. Przewiduje się utworzenie 9 ministerstw ogólnozwiązko­wych, które mają kierować

jów socjalistycznych, rozwija z ni­
mi stosunki ekonomiczne i poli­
tyczne.

Wskazując że prawie wszystkie 
europejskie kraje socjalistyczne 
przeprowadzają doskonalenia me­
tod gospodarowania, szef rządu 
radzieckiego podkreślił, że przej­
ście do nowych metod stwarza 
lepsze przesłanki dla pogłębienia 
międzynarodowego, socjalistyczne­
go podziału pracy, dla ścisłej ko­
ordynacji planów gospodarczych.

PAP

Protest 
Arthura MilleraWybitny dramaturg amery­kański, autor znanych i wysta­wianych w Polsce sztuk: „Po u- padku”, „Czarownice z Salem”,.Widok z mostu’ ArthurMiller — odrzucił zaproszenie Białego Domu, aby wziąć udział w wyznaczonej na śro­dę uroczystości podpisania przez prezydenta Johnsona ustawy o pomocy dla sztuk pięknych i nauk humanistycz­nych.W depeszy do prezydenta Johnsona, A. Miller, stwierdza, że „tragedia wietnamska” zbytnio omracza tę okazję (podpisania ustawy), aby z czy-różnymi gałęziami przemysłu | stym sumieniem mógł w niej budowy maszyn. Inne gałęzie I uczestniczyć. A. Miller zwra-produkcji mają być podpo­rządkowane zarówno władzom związkowym, jak i republikań­skim. Projektuje się utworze­nie w tym celu 11 ministerstw związkowo - republikańskich. Organizacja ministerstw nie powinna pociągnąć zwiększe­nia liczby personelu admini­stracyjnego. Przeciwnie liczeb ność tego personelu powinna być zmniejszona.Wzrasta rola Państwowego Komitetu Planowania ZSRR (Gosplan), który będzie się zaj­mować naukowym planowa­niem całej gospodarki narodo­wej.

Mówca zaznaczył, że nowe mi­
nisterstwa będą pracować w naj­
zupełniej odmiennych warunkach. 
Trzeba się wyzbyć utartych pojęć, 
że we wzajemnych stosunkach 
między kierowniczymi organami 
gospodarczymi a przedsiębiorstwa 
mi te pierwsze mają tylko prawa, 
a te drugie — tylko obowiązki — 
powiedział Kosygin. Zapowiedział 
on nową ustawę dotyczącą pań­
stwowego socjalistycznego przed­
siębiorstwa produkcyjnego.

Proponowane zmiany szef rządu 
radzieckiego nazwał „ważną refor 
mą gospodarczą”. Podkreślił on, 
że ulepszanie kierownictwa po­
winno następować stopniowo.

Jesteśmy przekonani — powie­
dział Kosygin — że nasi przyjacie­
le w krajach socjalistycznych po­
witają z zadowoleniem decyzje 
plenum. Natomiast nasi nieprzyja 
ciele postarają się, oczywiście, 
wypaczyć istotę tych decyzji.

Ideolodzy burżuazyjni starają się 
przedstawić przygotowywaną re­
formę jako przejaw słabości sy­
stemu socjalistycznej gospodarki 
planowej. Mówią, że ZSRR powra 
ca na pozycje gospodarki kapita­
listycznej.

„Płonne nadzieje” — oświadczył 
Kosygin — przecież istota syste­
mu gospodarki polega na tym, w 
czyich rękach znajduje się wła­
dza państwowa, środki i narzędzia 
produkcji, w interesie jakich klas 
rozwija się produkcja i następuje 
podział zysków.

Rozumiemy — mówił dalej Ko­
sygin — że propagandowa wrza­
wa o , trudnościach” gospodarki 
radzieckiej, o jej „burżuazyjnej 
metamorfozie” ma również inny 
cel. Naszych nieprzyjaciół przera­
ża fakt, że wiele niezależnych kra 
jów Azji i Afryki wybiera socjali­
styczną drogę rozwoju, studiuje 
doświadczenia ZSRR i innych kra

ca w szczególności uwagę, iż upłynęło już 5 i pół miesiąca od chwili, gdy radio Hanoi wy­mieniło cztery warunki, na których Wietnam gotów jest podjąć negocjacje w sprawie zawieszenia działań wojen­nych, jednakże prezydent do­tychczas nie udzielił konkret­nej odpowiedzi.Miller wzywa prezydenta Johnsona, by „odpowiedział na cztery punkty Hanoi, wy­suwając konkretne propozycje amerykańskie w sprawie ro- zejmu i konsekwentnie pro­wadzonych negocjacji”.PAP
Przed XVI rocznicą
powstania NRD

Niemieccy dziennikarze 
w Zagłębiu KonińskimWczoraj bawiła w^ Zagłębiu Konińskim grupa dziennika­rzy Agencji ADN i Radia NRD w towarzystwie dziennikarzy prasy stołecznej. Uczestnicy zorganizowanej, staraniem ambasady NRD w Polsce, wy­cieczki zapoznali się z budo­wą największej w rejonie Ko­nina kopalni węgla brunatne­go „Kazimierz”. Obecny był attache prasowy ambasady NRD Horst Kunzel.Przy wznoszeniu konińskiej odkrywki — podobnie jak in­nych kopalń Zagłębia — wy­datnie pomaga nam NRD. Pra­cują tu m. in. 3 wielkie kopar­ki i 1 zwałowarka produkcji NRD. Przy następnych maszy­nach wydobywczych zatrud­nieni są niemieccy specjaliści. Nawiązujące do zbliżającej się XVI rocznicy powstania NRD spotkanie, miało na celu zapo­znanie dziennikarzy z dorob­kiem polsko-niemieckiej współ pracy przy budowie obiektów górniczych Zagłębia Koniń­skiego. (zet)

Stwierdzając, że 
nie załóg i każdego 
poprawą wyników 
siębiorstwach jest

zainteresowa- 
z pracowników’ 
pracy w przed 
obecnie abso-

5 przedstawień Opery 
im. St. Moniuszki w Warszawie

Do Warszawy przybyła na gościnne występy jedna z czołowych 
Poznańska kierowana przez

Widać to jui obecnie. Na zebraniu zarządu CSU 
wyraźnie skrytykowano politykę tzw. małych kro­
ków. Chodzi o małe kroki w stronę Wschodu. W 
ten sposób postawiono pod pręgierzem koncepcje 
polityczne nie tylko przywódcy FDP Mendego, ale 
również szefa MSZ w Bonn, Schroedera.

Strauss chciałby się pozbyć icli obr.. Mendego 
nie tylko z uwagi na wspomniane małe kroki, któ­
re są tak niewielkie, że nieomal dostrzec ich nie 
można, ale również dlatego, że przywódca wolnych 
demokratów zaangażował się przeciwko kandyda­
turze Strausśa na ministra. Przewodniczący C90 
czuje się na silach odpowiedzieć na to próbą po­
zbycia się Mendego w ogóle ze rządu, a co najmniej 
pozbawienia go ministerstwa do spraw ogólnonie- 
mieckich pod pozorem, iż w tym właśnie minister­
stwie praktykował on owe „szkodliwe” małe kroki.

nator Helmut Schmidt szykuje się 
Brandta chyba na wszystkich jego 
partyjnych. Nie darmo „Hamburger
organ SPD tym hanzeatyckim

na następcę 
stanowiskach 
Abendeeho”, 
mieście— od

pierwszego dnia po wyborach wychwalał pod nie­
biosa osiągnięcia Brandta w... Berlinie, — równo­
cześnie rozwążał, że Schmidt, dotychczasowy mi­
nister obrony* w brandtowskim gabinecie cieni po­
winien przenieść się na stałe do Bonn.

Sprawa nie na tym się jednak zapewne skoń­
czy. W kołach działaczy SPD uważa się że głów­
nymi sprawcami klęski są zastępcy Brandta — Weh- 
ner i Erler. Na razie udaje im się jako kozła ofiar­
nego postawić swego szefa. Ale nie tylko w kołach 
lewicy socjaldemokratycznej uważa się że i do ich 
skóry powoli trzeba się będzie dobrać. Zobaczymy.

ANDRZEJ KOBUS

lutnie niedostateczne, Kosygin 
oświadczył, że proponuje się utwo 
rżenie z osiągniętych zysków spe­
cjalnego funduszu materialnej za­
chęty dla pracowników. Z fun­
duszu tego będą im wypłacane za 
wysokie wskaźniki w dziedzinie 
pracy nie tylko premie, lecz także 
jednorazowe nagrody w końcu kaź 
dego roku.

A. Kosygin proponuje także 
utworzenie w zakładach funduszu 
przeznaczonego na budowę miesz­
kań (oprócz środków scentralizo­
wanych), oraz na budowę i utrzy­
manie żłobków, przedszkoli, obo­
zów i dpmów wypoczynkowych, 
sanatoriów itp.Przejście do nowych form i metod stosowania bodźców materialnych wymaga popra­
wy systemu ukształtowania cen. Ceny powinny w coraz większym stopniu odzwiercie­dlać niezbędny społecznie na­kład pracy — powinny zapew­
niać zwrot kosztów produkcji 
i obrotu oraz odpowiednie zy-

placówek operowych w kraju — Opera 
Roberta Satanowskiego.

400-osobowy zespół z Poznania da w 
W czwartek (30 bm.) Opera Poznańska 
„Warszawskiej Jesieni” z „Katarzyną

sali „Roihy” 5 spektakli, 
wystąpi na zakończenie 

Izmajłową” Szostakowicza,
powtórzoną następnie 2 października.

Program spektakli w dniach 1 i 3 października (Poranek) wypełnią 
balety: „La valse” Ravela, „Historia żołnierza” Strawińskiego i „Bić 
kitna Rapsodia” Gershwina. Ostatnim przedstawieniem z udziałem 
poznańskiego zespołu będzie wieczór (3 października) złożony z 
polskich pozycji: „Esik w Ostendzie” Grażyny Bacewicz. „Pazio­
wie królowej Marysieńki” Stanisława Dunieckiego i „Porwanie 
Tomasza Kisewettera. (PAP)Dnia 26 września |965 r. zmarła koleżanka
Janina Wierzchowska 

pracownica Poznańskiego Wydawnictwa Prasowego 
RSW „PRASA” w PoznaniuW Zmarłej straciliśmy sumiennego i wzorowego pra­cownika.Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 30 bm., o go­dzinie 16.15 na Junikowie.

Rada Zakładowa Dyrekcja Pracownicy
POZNAŃSKIEGO WYDAWNICTWA PRASOWEGO

RSW „PRASA” W POZNANIU



Ceny i funduszePytanie postawione w ty­tule mało kogo w grun­cie rzeczy w fabryce do tychczas interesowało. Zysk był tylko jednym z bar­dzo wielu wskaźników oceny pracy przedsiębiorstwa i za­przątał uwagę księgowych i planistów przede wszystkim jako cyfra statystyczna.Zasady wprowadzane nk pod stawie uchwał IV Plenum KC PZPR wprowadzają i w tej dziedzinie podstawowe zmiany — rentowność i stopa zy?ku awansują na naczelne miejsce wśród wyznaczanych przedsiębiorstwu zadań, a w wielu dziedzinach zakres sa­modzielności przedsiębiorstwa zależy od jego środków włas­nych, od funduszy zarobio­nych własną pracą, zaoszczę­dzonych własną gospodarno­ścią.
Stałe ceny 

— różne kosztyFundamentem zmian o któ­rych piszemy, jest wprowadzę nie powszechnego systemu cen fabrycznych. Będą one usta­lane centralnie dla wszystkich przedsiębiorstw na podstawie przeciętnych warunków tech­nicznych i organizacyjnych w danej branży. W cenie zawar­ty będzie zysk jednakowy w założeniu dla wszystkich przed siębiorstw.Załóżmy, że koszt produkcji tkaniny określonego gatunku wynosi przeciętnie 200 zł. Po dodaniu 5-procentowego zysku cenę fabryczną ustali się więc na 210 zł za metr. Ale jedne fabryki pracują przecież le­piej a inne gorzej, w lepiej pracującej rzeczywisty koszt 
Konkurs WZZ 

„Ra<Iioexpressu“ i „Glosu“

0 najlepszy 
przegląd społecznyJedną z ważnych form współgospodaro- wania i współzarządzania gospodarką przez ludzi pracy stanowią społeczne przeglądy do­konywane w zakładach produkcyjnych. Zgło­szone przez uczestników przeglądów — wnio­ski, postulaty i rozwiązania racjonalizator- skie niejednokrotnie w znacznym stopniu przyczyniają się do uzyskania dobrych wy­ników ekonomicznych. Jest to fakt bezspor­ny. Stąd też konieczność dalszego rozwijania i podnoszenia poziomu społecznych przeglą­dów.Kierując się tymi względami Wojewódzka Komisja Związków Zawodowych w Poznaniu i Redakcja „Radioexpressu” (Polskie Radio) ogłosiły konkurs na zakład, który najlepiej przeprowadzi społeczny przegląd stanu techni­ki, wynalazczości, organizacji i warunków pra cy w okresie jesiennym w.1965 roku. „Głos Wielkopolski” popierając tę inicjatywę przy­łącza się do organizacji konkursu.* Jakie są jego warunki?W konkursie może uczestniczyć każdy za­kład pracy gospodarki uspołecznionej (typu przemysłowego i handlowo-usługowego, spół­

prbdulccji wykosić Sędzię tyl­ko 195 zł, a w gorzej pracują­cej 205 zł. W rezultacie pier­wsza osiągnie 15 zł zysku na metrze, druga zaś będzie ro­bie bokami zarabiając tylko 5 zł na metrze. Bo zmniejszony zysk odbijać się będzie na wszystkich funduszach przed­siębiorstwa. To już nie będzie liczba statystyczna, to będzie kierunek wspólnego wysiłku: zmniejszyć koszty produkcji.
Różny towar
—różne cenyJednolite dla całej branży i oparte na przeciętnych warun • kach ceny fabryczne będą jed­nakże różnicowane zależnie od jakości i nowoczesności wyro-

Ile zarabia
nasza fabrykabów. Nowy wyrób zakwalifi­kowany do grupy A (poziom światowy) będzie miał najwyż szą cenę fabryczną, a produk­cja stara zaliczona do grupy C (przestarzała) cenę najniż­szą. Różnice te stanowić będą silny bodziec łączący własny interes przedsiębiorstwa z ogól nospołecznym interesem gospo darki narodowej.

Fundusze i procentyZ części zysku tworzony bę­dzie w przedsiębiorstwach tzw. fundusz rozwoju, przeznaczo­ny na środki obrotowe i in­

westycje. Decydować więc bę­dą z jednej strony zarobki, z drugiej — realne potrzeby.Przedsiębiorstwa będą oczy­wiście mogły korzystać rów­nież z kredytu bankowego, na turalnie za odpowiedni pro­cent. Nagromadzona w magazy nach nie sprzedana produkcja będzie więc kosztować. Je­szcze kosztowniejsze będą nad mierne j zbędne zapasy, bo kredyty bankowe na ten cel będą wysoko oprocentowane.Natomiast gdy przedsiębior­stwo pozostawi swój fundusz rozwoju w banku, wówczas bank będzie mu płacić odsetki.Bank udzielać będzie rów­nież kredytu na inwestycje z tym, że część potrzebnych śród ków przedsiębiorstwo mu­si przedtem zebrać w ramach funduszu rozwoju. A podsta­

wą kredytu bankowego będzie kosztorys i analiza efektywno­ści planowanej inwestycji. Ak ceptacja banku otworzy opro­centowany kredyt, ale prze­kroczenie kosztów pociągnie za sobą podwyższenie stopy pro­centowej kredytu. Trzeba więc będzie bardzo skrupulatnie li­czyć, a niedotrzymanie termi­nów będzie bić po kieszeni.Na kieszeni przedsiębiorstwa odbije się również złe czy nie­pełne wykorzystywanie posia­danych już maszyn i urządzeń. Wprowadza się bowiem opro­centowania środków trwałych dzielnia pracy, PGR itd.) pod warunkiem, że 
do 10 października br. zgłosi udział w kon­
kursie w Wojewódzkiej Komisji Związków 
Zawodowych (Poznań, 23 Lutego 1/3). Do zgło­szenia należy dołączyć plan działania w je­siennym etapie społecznych przeglądów.Rezultaty społecznego przeglądu (tj. postu­laty i wnioski) zakład przedstawi w spra­wozdaniu, które winno być przesłane do za­rządu okręgu odpowiedniego związku zawo­dowego. Ten po wstępnej ocenie przedstawi materiały komisji konkursowej.A oto kryteria oceny społecznego przeglą­du:1. liczba zgłoszonych wniosków;2. waga i jakość wniosków;3. liczba zrealizowanych wniosków;4. waga problemów rozwiązywanych w ramach społecznego przeglądu;5. rezultaty przeglądu — w zakresie wa­runków pracy — stwierdzone prżez komisję konkursową podczas wizytacji zakładu.Szczególnie pod uwagę brane będą pomy­sły i rozwiązania racjonalizatorskie związane tematycznie ze sprawami bhp, realizujące po­stulat postępu technicznego, nowoczesności i jakości produkcji, stosowania tworzyw sztucznych — zamiast stali i metali koloro­wych.Dla zakładów, które wykażą się najlepszy­mi wynikami w społecznych przeglądach zo­stały przeznaczone nagrody o łącznej wartości 50 000 zł.

Każda oddana przedsiębior­stwu przez państwo w użytko­wanie hala fabryczna czy ma­szyna będzie musiała na siebie zarabiać, a przedsiębiorstwa bogato wyposażone płacić bę­dą z własnego zysku więcej od przedsiębiorstw uboższych i skromniejszych. Apetyty in­westycyjne ograniczane więc będą rachunkiem ekonomicz­nym.
Fabryczny zysk 
i własny portfelWysunięcie rentowności i stopy zysku na czoło fabrycz­nych wskaźników powinno się wiązać z odpowiednimi osobi­stymi bodźcami zainteresowa­nia materialnego. Toteż nowy system uzależnia wysokość fun duszu zakładowego właśnie od wyników finansowych mierzo­nych tymi wskaźnikami. Fa­bryczny zysk mieć będzie bez­pośredni wpływ na własny portfel.Istotne jest przy tym, że na­wet wysokie przekroczenie wskaźnika rentowności ' przy­jętego według wytycznych zjednoczenia nie będzie naj­wyżej premiowane. I tu ceni się samodzielność — najwyż­szy fundusz zakładowy otrzy­mają pracownicy tej fabryki, która sama ustali dla siebie podwyższony wskaźnik rentow ności. I oczywiście ten pod­wyższony wskaźnik osiągnie.Ile zarabia nasza fabryka? — odpowiedź na to pytanie stanie się w przyszłości pod­stawowym miernikiem oceny produkcyjnych zasług i będzie mieć równocześnie istotny wpływ na sytuację fabrycznej załogi.

MIECZYSŁAW BAŃKOWICZ

SPORY O CZYNSZE
S. P. z ul. Czesława. Mam po­

kój z kuchnią na 4 piętrze. Jedna 
ściana łączy się ze strychem i 
stąd mieszkanie bardzo zimne. Wo 
da na korytarzu. Dotychczas pła 
ciłam 50,50 zł, obecnie mam pła­
cić 132 zł, gdyż mieszkanie zali­
czono do I kategorii.

RED. Jeżeli uważa Pani, że źle 
obliczono Jej nowy czynsz — po­
winna się zwrócić z odwołaniem 
do Wydz. Gosp. Kom. i Mieszk. 
Prez. DRN Wilda. (1980)

K. F. ul. S. — Mieszkam w przy 
budówce. Nieruchomość ta jest 
wyłączona spod publicznej go­
spodarki mieszkaniowej. Jaki bę­
dę musiał płacić czynsz?

RED. W rozporządzeniu Rady 
Min. z dnia 20 VII br. w art. 1, 
pkt. 2, par. 2 czytamy: 
„.„Przepisom rozporządzenia nie 
podlegają lokale mieszkalne w 
miejscowościach, w których wpro 
wadzono publiczną gospodarkę 
mieszkaniami — w domach jed­
norodzinnych i małych domach 
mieszkalnych wyłączonych spod 
jej gospodarki, z wyjątkiem lo­
kali zajmowanych na podstawie 
decyzji o przydziale”. Ponieważ 
Pan w takim właśnie domku mie 
szka, nie obowiązuje Pana pła­
cenie podwyższonego czynszu.

Povc?asowe refleks Fe

Spontaniczność 
czy organizacja?Rozwój cywilizacji technicznej niesie obok walorów tej miary co rozwój produkcji, likwidowanie nadmier­nego wysiłku przy prasy, ułatwienie życia, podnie­sienie stopy życiowej — również negatywne zjawiska spo­łeczne, jak nadmierne tempo życia, do którego nie potrafimy się jeszcze przystosować, hałas i zgiełk wielkich miast przy jednoczesnym zmniejszaniu naturalnego, biologicznego za­plecza ludzkiego bytowania, którymi są lasy i przestrzeń zie­lona. Toteż regeneracja sił fizycznych i psychicznych współ­czesnego człowieka, jeśt jednym z najpoważniejszych pro­blemów społecznych.W naszym kraju, w którym człowiek stanowi z jednej stro­ny najcenniejszy element produkcji, z drugiej jej właściwy cel, sprawa wypoczynku stoi od lat w centrum uwagi władz partyjnych, państwowych i związkowych oraz instytucji i organizacji powołanych do rozwiązywania tego problemu. Mówi też o tym m. in. Uchwała IV Zjazdu PZPR.W naszym województwie organizacja wczasów i wypo­czynku po pracy nabrała w ostatnich latach dużego roz­machu. Zaczęliśmy jakby na nowo poznawać nasz region, wykorzystywać uroki jego krajobrazu, walory klimatyczne i turystyczne. Jak grzyby po deszczu, zaczęły powstawać takie ośrodki, jak Skorzęcin koło Gniezna, Sieraków w po­wiecie międzychodzkim, Boszkowo koło Leszna, ośrodek ZMS-owski w Rudnie, ośrodek turystyczny nad jeziorem w Wolsztynie, Trzciance czy nasz przypoznański Kiekrz. Ich organizatorami stały się z jednej strony rady narodowe, za­bezpieczające teren, z drugiej związki zawodowe, które przez rady zakładowe zajęły się budową ośrodków kampingowych. Narastające z roku na rok zapotrzebowanie na stosunkowo tanie formy wczasów wakacyjnych sprawiło, że większość tych ośrodków rodziła się spontanicznie, zabezpieczając do­raźnie istniejące potrzeby. Zjawisko to zresztą występowało w całym kraju. Już w roku 1963 z zakładowych ośrodków kampingowych korzystało w Polsce 15 min. osób, co w po­równaniu z rokiem poprzednim stanowiło wzrost o 50 pro­cent.Dokonana z inicjatywy Wojewódzkiej Komisji Związków Zawodowych inspekcja zakładowych ośrodków wypoczynko wych naszego województwa, przeprowadzona przez kontro­lerów społecznych, ujawniła wiele zjawisk ujemnych w or­ganizacji naszych wielkopolskich wczasowisk. Na przykład Skorzęcin — ośrodek będący typowym przykładem sponta­nicznego działania w tej dziedzinie. Różnorodność domków kampingowych — od najskromniejszych do bardzo wygod­nych i efektownych, idzie w parze z różnorodnością form or­ganizacyjnych wczasów, w zależności od instytucji im patro­nującej. Na terenie Skorzęcina działają trzy stołówki ogra­niczające się do obsługiwania pracowników zakładów, które je zorganizowały. Każda z nich działa na innej zasadzie od­płatności, każda stara się na własną rękę o produkty żyw­nościowe. Prócz tego działa tam w sezonie pawilon GS-u, którego restauracyjne ceny nie są powszechnie dostępne wczasowiczom przybyłym do Skorzęcina z rodzinami. Pa­wilon zresztą nastawia się raczej na turystów niż stałych wczasowiczów ośrodków pracowniczych. Brak koordynacji w dziedzinie organizacji tego ośrodka (każdy sobie rzepkę skrobie), jest chyba również główną przyczyną braku na te­renie Skorzęcina jakiejś świetlicy czy klubu, gdzie można by w dni słotne spędzić w sposób interesujący wakacyjny czas. A przecież w tych stłoczonych i źle zlokalizowanych dom- kach kampingowych mieści się w jednym turnusie około 1 200 osób. Lepiej sprawy te wyglądają w Sierakowie, gdzie stołówka GS-u może zaopatrzyć w obiady wszystkich wcza­sowiczów. Jednak na skutek różnego załatwiania tych spraw przez poszczególne instytucje, obiady tam wydawane różnią się bardzo standardem i wywołują niepotrzebne kwasy wśród urlopowiczów.Rozbudowana w ostatnich latach instytucja zakładowych wczasów kampingowych aż prosi się o jakiegoś generalnego koordynatora. Wczasy te bowiem są dziś dominującą formą wypoczynku, najtańszą i najbardziej dostępną szerokim rze­szom pracujących. Przy lepszej ich organizacji będzie można z pewnością rozwiązać jeszcze jeden ich mankament. Prze­dłużyć mianowicie sezon korzystania z nich o pierwszą po­łowę czerwca i cały wrzesień. Szkoda bowiem, że w piękną pogodę tych miesięcy osady kampingowe stoją puste, nieza­mieszkałe. Tymczasem liczba urlopów, udzielanych w tych miesiącach, jest niemała jednak często z braku inicjatywy czy możliwości bez korzyści dla zdrowia wykorzystywana.

BARBARA MOSIĘŻNA

Pracownicy poszukiwani

RADIO — PROGRAM,!: 8.05 Muzyka i aktualn.;
9 Dla ki I i II; 9.20 Polskie tańce ludowe; 9.30 
„Rewia piosenek”; 10 „Jeńcy” ode. opow.; 11 Mówi 
Technika; 11.10 „Wieś tańczy i śpiewa”; 11.30 Mei. 
Karzlaiewa: 11.49 „Rodzice a dziecko”; 12.25 Rol­
niczy kwadrans; 13 Dla kl. I i II; 13.20 Koncert. 
symf.; 14 „Dojrzewanie” fragm. opow.; 14.15 Od-; 
tworzenie fragm. „Mikrofonu dla wszystkich ;• 
15.05 „Nasze spotkania” — „Chiny”; 15.25 Piosenki; 
i mci. naszych przyjaciół; 16.10 Muzyka rozrywk.;; 
16.35 Program młodzieżowy; 17.30 „Na wirażu ;• 
18.05 „Matematycy dla przyrody”; 18.20 Koncert; 
dnia; 19.30 Rewia piosenkarzy francuskich; 20.35, 
Przegląd filmowy „Kamera”; 21.05 Koncert Cho-, 
pinowski — Robert Casadesus (fort.); 21.35 St. S.. 
Szarzyński: „Jesu apec iłiea” — koncert na sopran, ■ 
dwoje skrzypiec i organy; 21.45 Kwadrans dla po-« 
ważnych; 22.05 „Radiowe Studio Piosenki”; 22.30, 
Ork. Tan. PR; 23.20 Muzyka kameralna P. Czaj-, 
kowskiego. !

WIADOMOŚCI: 6, 7, 8. 12.06, 15, 18, 20, 23.
PROGRAM — II; 8.15 Tańce symf.; 8.35 And. Red.; 

Ekonom.; 9.05 Koncert dnia; 9.50 Public, między-; 
nar.; 10 Polskie zesp. rozrywk. i soliści; 10.40 „Zwie-; 
trzała kartka” fragm. opow.; 13.20 „Na Skalnym; 
Podhalu”; 13.45 Ludwik van Beethoven: Menuety; 
towarzyskie — gra Poznańska Orkiestra Smyczko-; 
Wa; 14 Grająca szafa; 14.30 Muzyka; 14.35 Świat; 
w zwierciadle nauki; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 15.10, 
Pieśni chóralne J. Ambrosa i J. Pietrzaka w wyk.. 
Chóru Rozgł. Wrocł.; 15.30 Dla dzieci starszych —. 
„Podróż bez biletu”; 17.12 Polskie zespoły radiowe;. 
18.45 Z cyklu: „Jest ich 25 tysięcy”; 19.05 Muzyka, 
i aktualn.; 19.30 „Najłatwiejszy sposób życia”. ko-« 
media J. Zawiejskiego: 21.40 Muzyka taneczna; 22.10* 
Rozmowa literacka: 22.30 Reportaż z „Warszaw-- 
skiej Jesieni”; 23.20 Muzyka taneczna.

WIADOMOŚCI: 5, 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 12.06, 16, 19, 
31, 23.50. « i

TELEWIZJA: 10 „Zaśpiewaj ze mną doktorze” —' 
film z serii „Dr Kildare”; 10.55 Fizyka — dla k!.» 
VII — „Maszyny proste”; 17 Wiadomości; 17.05 „Nie-i 
udane poselstwo” film z serii „Baśnie i waśnie”, 
— dla dzieci; 17.15 Dla dzieci: „Psotna wiewiórka”. 
— film prod. NRD; 17.35 Dla młodych widzów —• 
z cyklu: — „Wyprawy Telewizyjnych Przyjaciół” —; 
reportaż z Nowych Tvch; 18.05 PKF; 18.15.„Tygod-; 
nik Wiejski”; 18.40 „Kiedy płacza mężczyźni” — 
film prod. czechosłowackiej; 19 Wszechnica TV: 
program pt.: „Jesień w Ogrodzie Zoologicznym”; 
19.30 Dziennik i dobranoc; 19.55 „Nowości ekranu”; 
20.10 „ix Warszawska Jesień”; 20.45 „Między wczo­
raj a dziś” — reportaż filmowy; 21.25 28 lekcja

Warsztaty Zasadniczej Szkoły Zawodowej w Poznaniu, 
ul. Świerkowa 10 (Dębiec) zatrudnią:

2 FORMIERZY RĘCZNYCH do odlewni żeliwa;
1 ROBOTNIKA do prac w odlewni żeliwa;
1 WYDAWCĘ NARZĘDZI obeznanego z narzędzia­

mi do obróbki metali i prowadzeniem karto­
teki ilościowej.

Praca jest na jedną zmianę.
Reflektujemy również na pracowników zamiejsco­

wych z możliwością codziennego dojazdu do pracy 
(do 50 km).

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.
Zgłoszenia w sekretariacie. W6916

Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Telekomunika­
cyjnych, Poznań, ul. Jeżycka 42 przyjmuje do prac 
na terenie województwa: TELETECHNIKÓW oraz 
ROBOTNIKÓW PRZYUCZONYCH I NIEWYKWALI­
FIKOWANYCH do robót telekomunikacyjnych.

W6932

Elektrownia Adamów w Turku, woj. poznańskie, 
zatrudni zaraz: INŻYNIERA MECHANIKA do spraw 
nadzoru mechanicznego. Zakwaterowanie na warun­
kach hotelowych. Mieszkanie rodzinne po okresie pół­
rocznej pracy zapewnione. W6935

Ośrodek Transportu Leśnego w Gnieźnie zatrudni od 
1 października 1965 r. na nowo organizowanej bry­
gadzie transportowej Leszno:
1. BRYGADIERA ze średnim wykształceniem lub 

długoletnią praktyką w transporcie;
2. 14 KIEROWCÓW z II i ciągnikową kategorią pra­

wa jazdy oraz ŁADOWACZY;
3. MECHANIKA SAMOCHODOWEGO;
4. 2 STRÓŻY.
Zgłoszenia kandydatów przyjmuje Nadleśnictwo Pań­
stwowe Dąbcze. W6938

Zakłady Przemysłu Metalowego H. Cegielski w Poz­
naniu, ul. Dzierżyńskiego 223/229 zatrudnią zaraz 
w pionie kooperacji oraz organizacji i gospodarki 
techniczno - materiałowej: INŻYNIERÓW i TECHNI­
KÓW MECHANIKÓW i ODLEWNIKÓW, INŻYNIE­
RÓW i TECHNIKÓW ELEKTRYKÓW oraz EKONO­
MISTÓW.

Wynagrodzenie wg stawek obowiązujących w prze­
myśle metalowym.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr HCP, pokój 103.
K6890

Szklarze — na szklarnie 
potrzebni. Praca zlecona, 
akord. Zgłoszenia Ogrod­
nictwo, ul. Szczepanko­
wo, przy przystanku auto 
busowym 54 z Rataj do 
Spławia, narożnik Bó­
br ownickiej, tel. 701-38.
____________ _ ________ 7571g 
Uczeń piekarski powyżej 
16 lat potrzebny z ca­
łym utrzymaniem. Lu­
boń Powstańców Wlkp. 
15.7658g 
Pomoc domowa docho­
dząca względnie ze spa­
niem potrzebna. Zeylan- 
da 4 m. 3. teł. 431-21.
___________________ 7667g 
Zegarmistrz przyjmie ucz 
nia najchętniej z prowin­
cji. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
7668g.

Akordeon 48-basowy lub 
większy kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 7934g.
Kupię kupon sztucznych 
ocelotów (materiał). Zgło 
szenia 437-37, 7555g
Kupię piec c. o. 4 do 6 
m2. Tel. 717-23. 8036g

jeżyka rosyjskiego; 21.45 Dziennik; 22.05 „Studio ! 
63” — „Chiwu” — Juliana Stryjkowskiego. Wyko- J 
nawcy: B. Wrzesińska, J. Martini, St. Jasiukiewicz, • 
B. Ospulowski i W. Zejdler.

Telewizja zastrzega sobie prawo do zmian. •

Pokój stołowy okazyjnie 
sprzedam. Dziurkiewicz, 
Poznań, Żurawia 15/17 m 
24-_________________ 7661g
Sprzedam 2 szafy metalo­
we lekarsko-dentystyczne 
(1 Becker) oraz adapter 
szafkowy normalno-obro- 
towy. Zeylanda 4 m. 3, 
tel. 431-21. 7666g
Sprzedam sypialnię oraz 
łóżko chromowane. Poz­
nań, Kościelna 22 m. 1. 
______________________7671g 
Pianino Olbrich sprzeda. 
'Kozielski, ul. Bóżnicza 16 
m. 12.______________  7696g
Kafle do czterech pieców 
sprzedam. Rynek Łazar­
ski 11 m. 7. 7780g

Zaginął wyże! niemiecki 
szorstkowłosy — suka. 
Ostrzega się przed sprze­
dażą. Odprowadzić za wy­
nagrodzeniem. Trębacka 
6, ostatni przystanek au­
tobusu 69, tel. 519-90. do 
godz. 15.8661g
Zgubiłem świadeotwo 
szkoły podstawowej. Ta­
deusz Pawlak, Nowy To­
myśl, Szpitalna 13. I4957p

■

Dnia 28 września 1965 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­
tami św., nasza najdroższa i najukochańsza 
mateczka, babcia, prababcia i teściowa prze­
żywszy lat 85

Pelagia Muller
z domu PODLEWSKA

Pogrzeb odbędzie się w’ piątek, dnia 1 paź­
dziernika br., o godzinie 16.15 z kaplicy na 
Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań - Naramowicka 28 . 8691g

Przetargi
Powiatowa Spółdzielnia Pracy Usług Wielobranżo-> 
wych w Ostrzeszowie, ul. Czerwonej Armii 52, ogłasza 
PRZETARG na wykonanie GARAŻU oraz DROB­
NYCH REMONTÓW w zakresie murarstwa.

Dokumentacja na garaż jak i informacji co do 
remontów do wglądu w biurze Spółdzielni. Poza 
tym do wykonania są prace malarskie i instalacyjno- 
elektryczne w punktach usługowych. Termin skła­
dania ofert d.o dnia 15 października 1965 r. pod 
adresem jak wyżej.

Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia przetargu 
w całości lub częściowo oraz wybór dowolnego 
oferenta.

W przetargu udział brać mogą przedsiębiorstwa: 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Otwarcie przetargu nastąpi dnia 16 października 
1965 r,, o godzinie 10. K6868
Spółdzielnia Inwalidów „Wielkopolanka” w Grodzi­
sku Wlkp., ul. Przemysłowa 12/14, ogłasza PRZE­
TARG na wykonanie REMONTU:

1. strugarka grubościowa typ HENe-6, nr inw. 79;
2. piły taśmowe szt. 2 nr nr inw. 85 i 86.

Wszelkich informacji wykonawczych udziela Głów­
ny Mechanik.

Termin wykonania — II kwartał 1966 r.
W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa: 

państwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty w zala­
kowanych kopertach należy składać w sekretariacie 
przedsiębiorstwa w terminie 10 dni od daty ogłosze­
nia przetargu.
i, ^a^r?eSa , się prawo dowolnego wyboru oferenta 
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

K6881

Dnia 26 września 1965 r. zmarła po krótkich 
i ciężkich cierpieniach namaszczona Olejami św. 
nasza ukochana, nieodżałowana córka, siostra 
ciocia, bratowa i narzeczona, przeżywszy lat 35 

Janina Wierzchowska
Msza św. żałobna odprawiona zostanie w czwar­

tek, dnia 30 bm., o godz. 8 w kościele Św Mi­
chała, ul. Stolarska 7.

Pogrzeb tego samego dnia o godzinie 16.15 
z kaplicy cmentarnej na Junikewie.

O tym zawiadamiają 
pogrążeni w nieutulonym żalu 

RODZICE Z RODZINĄ ORAZ NARZECZONY
Poznań, Śniadeckich 13 m. 4. K6928



Rzemieślnicy Krotoszyna 
zbudowali Dom Cechowy25 września br. nastąpiło otwarcie Domu Cechowego w Krotoszynie.Zarys historyczny rzemiosła krotoszyńskiego przedstawił zebranym — sekretarz Zarzą­du Cechu Witold Duczmal. Za­pał rzemieślników, ich dobro­wolne opodatkowanie się oraz czynne włączenie się do zaini­cjowanej budowy (rzemieślni­cy przepracowali społecznie 12 tys. roboczo-godzin) dały po­myślne rezultaty. Termin za­kończenia budowy został wy­znaczony na rok 1966. Kroto­szyńscy rzemieślnicy postano­wili • Dom Cechowy oddać do użytku w czasie obchodów 550-lecia nadania praw miej­skich Krotoszynowi. Dzięki 

ofiarnej pomocy społecznej rze 
mieślników koszt budowy zo­
stał obniżony z zaplanowanego 
w Krotoszynie 1 050 000 zł na 
640 000 zł.Podczas uroczystości przed­stawiciele Izby Rzemieślniczej z Poznania wręczyli zasłużo­nym rzemieślnikom liczne od­znaki i dyplomy uznania, (ig)
Na zdjęciu: nowo otwarty Dom 

Cechowy w Krotoszynie.
Fot. — „Głos”

W skupu

5 ton grzybów dziennie]Viezbyt sprzyjające warun- ’ ki atmosferyczne opóźnia ją w bieżącym roku grzybo­branie. Znacznie mniej niż w latach ubiegłych jest np. boro­wików. Tylko w niektórych rejonach województwa wystę­pują maślaki oraz podgrzybki. Część z nich ze względu na znaczny stopień zarobaczywie- nia nie nadaje się do sprzeda­ży.Nieco lepiej niż w poprzed­nich latach wygląda w bieżą­cym roku zbiór kurek. Około 300 punktów skupu „Las” przyjmuje dziennie prawie 5 ton tych smacznych grzybów. Szczególnie obficie występują kurki w Puszczy Nadnote- ckiej, spotkać je można rów-
M. D. Leszno — Po podwyższe­

niu czynszu, lokatorzy nie są zo­
bowiązani do mycia klatki scho­
dowej, Administrator lub właści­
ciel powinien zatrudnić dozorcę 
lub powierzyć tę czynność spół­
dzielni pracy odpowiedniej bran­
ży płacąc z funduszu nowego czyn 
szu. Sprawa ta nie wszędzie jest 
załatwiona do końca.

L. Matuszewski — Turza — Za 
informację dziękujemy. Do tego 
tematu jeszcze powrócimy. (2116)

B. P. Buk — Właściciele dom- 
ków jednorodzinnych, wyłączo­
nych spod gospodarki lokalami, 
nie opłacają czynszu. W przypad­
kach spornych radzimy zwrócić 
się do Wydziału Gospodarki ko­
munalnej MRN w Buku. (2047)

T. A. Gniezno — Piec w miesz­
kaniu należy przestawić na włas­
ny koszt. W sprawie czynszu ra­
dzimy zwrócić się do Wydziału 
Gospodarki Komunalnej Prezy­
dium MRN w Gnieźnie. (2052)

Wincenty M. Środa — Wyczer­
pujących informacji udzieliliśmy 
Panu 16. IX. 1965 r. (2037)

Tadeusz J. Kalisz. Przy opłacie 
podatku od wynagrodzeń obowią­
zuje czynsz według tabeli nr 1. 
Ta sama tabela obowiązuje wobec 
płatników podatku gruntowego, 
— jeżeli roczny dochód z gospo­
darstwa nie przekracza 14 500 zł.

(2030)

Dolina wielkich możliwości
Na przeszło 456 000 hektarów szacuje się powierzchnię 

Doliny ^adnoteckiej, która zajmuje pod względem 
gospodarczym jedno z czołowych miejsc w kraju. Niektóre 
jej rejony słynęły jeszcze do niedawna z obfitych zbiorów 
siana, wywożonego do różnych części kraju. W najbliższej 
przyszłości rola Doliny jeszcze bardziej wzrośnie; M. in. 
w planach perspektywicznych dla woj. poznańskiego na 
okres do 1980 r. założono w poszczególnych jej powiatach 
zwiększenie o 45 procent dotychczasowej produkcji roślin­
nej i o 35 procent zwierzęcej.Obecnie jednak istnieje w" tym rejonie inna sytuacja. Dziś, wy wozi się stąd siano w małych ilościach i to w latach o wyjątkowo sprzyjających wa runkach atmosferycznych. W •wielu powiatach na tych tere­nach obsada bydła jest znacz­nie niższa, niż gdzie indziej, a zbiory uzyskiwane przy upra­wie różnych roślin odbiegają znacznie od istniejących moż­liwości.Jedną z przyczyn jest przede wszystkim to, że zmieniły się w tym okręgu stosunki wodne na niekorzyść rolnictwa. Te­reny te zostały zmeliorowane bardzo dawno temu, przy czym głównym ich celem było od­wodnienie. Był to okres, w którym rolnictwo walczyło z nadmiarem wody, ale jedno­stronne melioracje i tak nad­mierne odwadnianie doprowa­dziły w różnych okolicach do 

nieź w okolicach Zbąszynia. Jak wynika z informacji Po­znańskiego Przedsiębiorstwa Leśnej Produkcji Niedrzewnej „Las” skupiono dotychczas 400 ton tych grzybów.' Większość z nich w postaci świeżej, ste­rylizowanej, suszonej i solonej wędruje do bazy eksportowej „Las” w Rzepinie, a stamtąd m. in. do NRF i Szwajcarii.O ile w najbliższych dniach utrzyma się słoneczna pogoda, kurki zbierać będzie można je szcze do końca wrzęśnia. Wię­cej wilgoci wymagają nato­miast popularne zielonki, któ­re występują zwykle w paź­dzierniku na glebach piaszczy­stych. Niestety, przyjdzie nam poczekać na pozostałe grzyby, które w większych ilościach pojawią się prawdopodobnie później niż w ubiegłych la­tach.Jak już informowaliśmy, nie zmniejsza się niebezpieczeń­stwo zatrucia grzybami. Szcze golnie duży wysyp olszówki, obserwuje się w lasach pod­poznańskich. Grzyb ten posia­dający właściwości toksyczne powoduje ostatnio 3—4 przy­padki zatrucia dziennie, (wa)
WRZESIEŃ 

29 
środa 

Michała

Słońce: 5.48—17.37

lonia: „Szeherezada”ą|jLech: „Ca 
sanova znad Dunaju”; GOSTYŃ: 
„Nadzy wśród wilków”; JARO­
CIN Ec)|o: „Czas pogaństwa”; — 
Cristal: „Wojna trwa”; KALISZ 
Oaza: „Trzej Muszkieterowie”; (I 
i II s.); Kosmos: „Między nami 
złodziejami”; Stylowe: „Znowu 
Max Lin^er”; Syrena: ,Chcemy 
się bawi/”; KĘPNO: „Rozwód po 
włosku”; KOŁO: „Ape Regina”; 
KŁODAW’A: „Gładka skóra”; KO 
NIN Górnik: „Inspektor Morgan 
prowadzi śledztwo”; Energetyk: 
„I dalej będę śpiewać” i „Szkar­
łatne godło odwagi”; KOŚCIAN: 
„Czas rozprawy”; KROTOSZYN: 
„Ściśle tajne”; LESZNO: „Ptaki”; 
MIĘDZYCHÓD: ^Hamlet” (I i II 
s.) i „Zalotnik”; NOWY TOMYŚL 
„Na tropie przemytników”; O- 
BORNIKI: „Skarb w srebrnym 
jeziorze”; OSTRZESZÓW: „Cho­
dząc po Moskwie”; OSTRÓW Ro­
ma: „Zemsta” i „Obrońca z urzę

TEATRY
W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Niech no tyl­
ko zakwitną jabłonie”; NOWY — 
g. 19 „Kto się boi Virginii Woolf”; 
OPERA — nieczynna; OPERETKA 
— g. 19 „My fair lady.

W WOJEWÓDZrWIE:
KALISZ: „Ballada o człowieku 

śmiechu”; SYCÓW: „Szelmostwa 
Skapena”.

KINA y
CHODZIEŻ Ceramik: nieczyn­

ne; Notfeć: „Samotność długody­
stansowca"; CZARNKÓW: „Lud­
wiku do rondla”; GNIEZNO Po­

niekorzystnego przesuszenia gleb torfowych i spowodowa­ły inne ujemne skutki. Pogłę­biło je spiętrzanie i spuszcza­nie wody dla żeglugi na No­teci i kanałach w terminach niejednokrotnie sprzecznych z interesami rolnictwa.Powstaje więc pytanie: ćo należy uczynić, by zmienić istniejącą sytuację i uzyskiwać w Dolinie Noteci możliwie naj­wyższe zbiory?Fachowcy odpowiadają, że należy racjonalnie uregulować na tych terenach stosunki wodne, a więc mieć na uwadze zarówno odwodnienie, jak też nawodnienie. Pewne prace w tym zakresie są już planowa­
ne. W projekcie generalnym 
dla Doliny Nadnoteckiej na 
okres do 1980 roku przewidzia­
no 650 min. zł na wykonanie 
wszelkiego rodzaju urządzeń 
melioracyjnych i z nimi zwią­
zanych. Chodzi tu przede wszystkim o regulację oraz re­nowację Noteci i kanałów, bu­dowę sieci rowów nawadnia­jących i odwadniających ja­zów, przepompowni i zbiorni­ków, jak też o pomelioracyjne zagospodarowanie 56 000 hek­tarów łąk i pastwisk. Projekt generalny przewiduje też wy­konanie na Noteci 10 km re­nowacji, uregulowanie koryta na przestrzeni 27 km i grun­towne oczyszczenie na odcinku 158 km, na przyległych tere­nach zaś, — 528 km doprowa- dzalników i 159 km odprowa- dzalników, 69 budowli, 19 no­wych pompowni i 21 km ruro­ciągów.Jest to ważne, gdyż urządze­nia melioracyjne w dolinie są w dużej części niezdatne do użytku. Niezależnie od tego postanowiono dla zmniejsze­nia deficytu wilgoci wykorzy­stać jako zbiorniki wodne 21 jezior i ich grup na przestrze­ni od źródeł Noteci do miasta Ujście.Zamierzenia są więc ambit­ne i dadzą odpowiednie efek­ty jeżeli w województwach poznańskim, bydgoskim i zie­lonogórskim będą odpowiednio koordynowane. Warto o tym pamiętać w najbliższej przy­szłości, kiedy zostanie zatwier­dzony plan generalny dla re­jonu nad Notecią. To większe, niż dotychczas powiązanie i współdziałanie powinno też istnieć pomiędzy służbą rolną a żeglugą, aby woda była ra­cjonalniej wykorzystywana dla zwyżki plonów.Nie ulega też wątpliwości, że o wynikach zadecyduje lepsze gospodarowanie, zaopa­trzenie w odpowiednie środki

Pomogło21 września br. zamieścili­śmy artykuł pt. „Przemówił... do obrazu”. Opisaliśmy w nim perypetie plastyka, który nie mógł otrzymać należnych od PZG „Syrena” pieniędzy za sporządzone projekty.Wczoraj otrzymaliśmy odpo wiedź z PZG „Syrena”, że: „należność za projekt wystro­ju wnętrz restauracji „Adria”, „Cechowa” i „Magnolia” zosta ła przekazana projektantowi”.Tak więc po 5-miesięcznych staraniach zostały wreszcie do trzymane warunki umowy.(jk) 

produkcji, chciażby np. w ma­szyny z szerokimi obręczami na kołach, nie niszczącymi po­rostu. Podczas konferencji na­ukowo-technicznej zorganizo­wanej w Pile przez poznańską WSR i ZW TPP-R w Poznaniu zwracano również uwagę, że należy bardziej skoordynować badania prowadzone przez różne placówki naukowe, zwiększyć kredyty dla szyb­szego odbudowania zdewasto­wanych podczas wojny gospo­darstw, w większym stopniu zaopatrzyć rejon w zarodowe bydło dla poprawy stanu ho­dowli, rozszerzyć badania na­ukowe nad zagadnieniami, których nie można rozwiązać w toku administracyjnego działania.Istnieją więc duże możliwo­ści zwiększenia wydajności gruntów ornych, łąk i pa­stwisk Doliny Noteci oraz roz­szerzenia tam hodowli bydła.
BRONISŁAW LISOWSKI

Nowe obiekty 
dla OSPOstatnio w Dzielicach i Biad kaeh (pow. Krotoszyn) od­dano do użytku nowe obiekty strażackie. Wieś Dzielice otrzy mała dom strażaka wraz z re­mizą wartości 36Ó 000 zł. Biad- ki również dom strażaka z salą widowiskową, remizą z dwoma boksami dla jednostki typu „S” i pomieszczeniami biuro­wymi dla‘miejscowego Prezy dium Gromadzkiej Rady Na- todowej. Wartość tego obiektu wynosi 598 000 zł. Są to inwe­stycje realizowane w ramach czynów społecznych, gdyż 50 procent wartości stanowią wkłady pracy miejscowego spo łeczeństwa.W budowie jest sześć dal­szych domów i remiz strażac­kich, z czego trzy — w Łagiew 

nikach. Baszynach i Grębowie — oddane zostaną do użytku jeszcze w bieżącym roku.(IGJ)

WĘDRUJĄCA WYSTAWA 
WĄGROWIEC — Powiatowa Sta­
cja Sanitarno-Epidemiologiczna w 
Wągrowcu prowadzi systematycz­
ną akcję zapobiegania zatruciom 
grzybami, dostarczając ulotki, skła 
danki na temat „Poznaj grzyby — 
unikniesz zatrucia”. Na początku 
września Stacja umieściła wysta­
wę grzybów w oknie Apteki Spo­
łecznej w Wągrowcu, następnie 
przewieziono ją do Mieściska i Sko 
ków. Na początku października 
wystawa grzybów znajdzie się w 
Gołańczy. (Kdw)

SPOTKANIE AUTORSKIE
GRODZISK — Powiatowa i Miej­
ska Biblioteka Publiczna w No­
wym Tomyślu oraz Biblioteka 
Miejska w Grodzisku w porozu­
mieniu z Komitetem Powiatowym 
PZPR zorganizowały 26 września 
br. spotkanie autorskie z kontrad­
mirałem Józefem Sobiesiakieni.

(BM)
ROZWÓJ PUNKTÓW 

USŁUGOWYCH
KALISZ — PZGS w Kaliszu pla­
nuje na lata 1966—70 uruchomić w 
powiecie kaliskim 42 punkty usłu­
gowe: Państwowy Ośrodek Maszy 
nowy — 38, Powiatowy Związek 
Kółek Rolniczych — 22, rzemiosło 
otworzy 81 warsztatów. (K)

WYKONALI PLAN 5-LETNI
OSTRZESZÓW — Zakład Tucze­
nia i Przetwórstwa Drobiu w 
Ostrzeszowie już 24 bm. wykonał 
zadania bieżącej 5-latki (w produk 
cji towarowej w 100,4 proc., ekspor 
towej w 100,1 proc.). Tuczarnia 
specjalizuje się szczególnie w pro­
dukcji eksportowej wątroby gę­
siej, wysyłanej do Francji. W no­
wej pięciolatce Tuczarnia otrzyma 
limit inwestycyjny w wysokości 
około 10 min zł. Wybudowana zo­
stanie nowa hala produkcyjna dla 
przerobu tuczek gęsich na konser­
wy. (hp) 

du”; Słońce: „Umrzeć w Madry­
cie”; PIŁA Iskra: „Gentleman z 
Epsom”; Koral: „Tom Jones”; — 
RAWICZ: „Harry i kamerdyner” 
SŁUPCA: „Kasiarz”; ŚREM — 
„Skarb w srebrnym jeziorze”; — 
ŚROD/U „Panienka z okienka”; 
SZAMOTUŁY: „Nie zabijaj”; — 
TRZCIANKA: „Olbrzym”; TU­
REK: „Judex, albo zbrodnia uka 
rana”; WĄGROWIEC: „Diabel­
skie sztuczki”; WOLSZTYN: „Spój 
rżenie z okna”; WRZEŚNIA: „Sąd 
ostateczny”.

W POZNANIU
CYRK „WARSZAWA” (pl. przy 

Stadionie 22 Lipca) — g. 19.15.
FOTOPL ASTIKON — g. 12—21 — 

„Dookoła świata (cz. II).

MUZFA
ARCHEOLOGICZNE (Mielżyń- 

Skiego 27/29) — g. 10—19.
BRONI (St? Rynek) — g. 11—17.

PGR to nie tylko produkcja

Sportowcy i turyści na Spartakiadzie 
pracownikćw państwowych gospodarstw rolnych

Najlepsi sportowcy, pracownicy państwowych gospodarstw rolnych 
naszego województwa, spotkali się na pięknym stadionie głuchow- 
skiego kombinatu, aby w ramach x Wojewódzkiej Spartakiady LZS 
przy PGR wyłonić mistrzów w lekkiej atletyce, kolarstwie i siatków­
ce. Do Głuchowa przybyło także 241 turystów motorowych na 127 
motocyklach.

Echa naszej imprezy

leszcze o kartingu
Najnowszy numer tygodnika 

„Motor” zamieszcza obszerny fo­
toreportaż z V Międzynarodowych 
Wyścigów Kartingowych, które 5 
września odbyły się w Poznaniu.

Red. St. Szelichowski pisze m. 
in.:
„Duże brawa dla Automobilklu­

bu Wielkopolskiego oraz redakcji 
„Głosu Wielkopolskiego” za zorga­
nizowanie bardzo atrakcyjnych za 
wodów kartingowych na początku 
września br. w Poznaniu! Zdaniem 
licznych obserwatorów były to 
chyba najciekawsze zawody kar- 
tingowe, rozegrane kiedykolwiek 
w Polsce. Szczególne uznanie na­
leży się organizatorom imprezy za 
sprowadzenie do Poznania dwóch 
zawodników austriackich, którzy 
zademonstrowali wielotysięcznej 
publiczności, jak naprawdę jeź­
dzi się na kartach”. ,

W dalszej części fotoreportażu 
autor omawia zalety sportowe tej 
imprezy nie szczędząc w końco­
wej części słów krytyki pod na­
szym adresem za zbyt słabe za­
bezpieczenie trasy. Z tymi uwaga­
mi muSimy się zgodzić, dodając 
jednak, że zainteresowanie kartin 
giem w Poznaniu przekroczyło moż 
liwości wszystkich dostępnych 
tras w naszym mieście, (b)

Poznańscy gimnastycy 
w finale pucharu PZG

Reprezentanci 5 najsilniejszych 
okręgów gimnastycznych spotkają 
się w najbliższą sobotę i niedzielę 
w Bydgoszczy, w finałach druży­
nowych rozgrywek o puchar Pol­
skiego Związku Gimnastycznego. 
Obok gospodarzy udział biorą: Ka 
towice, Kraków, Warszawa i Po­
znań.

Okręg nasz reprezentowany bę­
dzie przez zespół żeński i męski 
w klasie mistrzowskiej, I i II. Ze­
spół kobiecy oparty będzie głów­
nie na zawodniczkach Warty i 
uzupełniony gimnastyczkami Le­
cha. Męską reprezentację stano­
wić będą również zawodnicy 
wspomnianych klubów. Trenerem 
reprezentacji żeńskiej jest Bernard 
Radojewski, a męskiej Józef Ję­
drusik. (d)

Tenisiści Warty 
mistrzami Polski

Zgodnie z tradycią, w finale dru 
żynowych mistrzostw Polski spot 
kały się zespoły poznańskiej War­
ty i warszawskiej Legii. Mecz, ro­
zegrany na kortach w Warszawie, 
zakończył się tym razem zwycię­
stwem Warty 5:2.

W poniedziałek, w drugim dniu 
meczu, tenisiści nie mieli szczę­
ścia do pogody. Gry odbywały się 
na rozmokłych kortach. Mistrz 
Polski Gąsiorek (Warta) oddał tyl 
ko jednego gema w grze z Klei- 
berem (Legia), zwyciężając 6:0, 
6:1.- Emocjonujący pojedynek sto­
czyli następnie b. reprezentant 
Polski — Piątek (W) i Mincberg 
(L). Ostatecznie zwyciężył Pią­
tek 6:1, 6:8, 15:13. W grze miesza­
nej para Rylska — Mincberg (L) 
pokonała Tomaszewską i Gąsior- 
ka (W) ś:7, 6:2, 6:2.

Otwarcie X Wojewódzkiej Spartakiady LZS przy PGR w Głu­
chowie miało bardzo uroczysty przebieg.

Fot. (Ś) - B. Dohnke

HISTORII M. POZNANIA (St. 
Rynek) — g. 12—18.

INSTRUMENTÓW MUZYCZ­
NYCH — (Stary Rynek 45) —/ g. 
9—15.

KULTURY I SZTUKI LODO­
WEJ — g, 10—15.

MILITARIOM (Cytadela) — g. 
12—16.

NARODOWE — (Al. Marc)|nkow 
skiego 9) — g. 9—15.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — g. (10—15.

KONCEPTY
AULA UAM — g. 19.30. Koncert 

symfoniczny Orkiestry Berlińskiej 
(NRD) .—। dyrygent — Kurt San- 
derlin^. '

r /WYSTAWY

SALON PTF (Paderewskiego 7) 
„Warszawa w moim obiektywie” 
g. 10—17.

Sport i turystyka wśród pracow 
ników państwowych gospodarstw 
rolnych rozwijają się spontanicz­
nie. Wystarczy wspomnieć, że w 
województwie naszym mamy obe­
cnie 220 kół LZS przy PGR, zrze­
szających 7,5 tys. członków. Po­
cząwszy od poszczególnych gospo­
darstw, poprzez kombinaty i jn. 
spektoraty odbywały się sparta­
kiadowe eliminacje, w wyniku 
których 390 najlepszych spotkało 
się w finale na głuchowskim sta­
dionie.

Bardzo popularna jest także tu­
rystyka wśród pracowników PGR. 
Ż roku na rok liczba uczestników 
turystycznych zlotów motorowych 
z okazji spartakiad cieszy się co­
raz większym zainteresowaniem. 
Wyrazem tego był m. in. rekordo­
wy udział motorowców w zlocie z 
okazji X Spartakiady.

W wyniku zaciętych pojedynków 
zespołowe zwycięstwo w tegorocz­
nej spartakiadzie odniósł powiat 
ostrowski przed Trzcianką, Sza­
motułami, Wolsztynem, Wągrow­
cem i Lesznem. Najwięcej punk­
tów w zlocie motorowym zdobyli 
LZS-owcy z Kicina powiat Poznań 
przed Gnieznem, Kościanem, Śre­
mem, Czerniejewem powiat Gnie­
zno i Przybysławem powiat Jaro­
cin.

Słowa uznania należą się kie­
rownictwu kombinatu PGR w Głu 
chowie za wzorowe przygotowanie 
obiektu oraz całej imprezy, a tak­
że działaczom okręgu poznańskie­
go PZM za organizację zlotu tu­
rystycznego. (d)

Na mele przybyła czołówka 
Zwycięskiego zespołu w tury­
stycznym rajdzie motorowym — 

LZS Kicin.

Podczas spartakiady sekcja je** 
dziecka LZS Głuchowo dała po­
kaz konkursu ujeżdżania konia 
oraz skoków przez przeszkody.

KLUB MPiK (Ratajczaka 39) ~ 
„Teatr cieni i masek chińskich 
g. 10—20.

WOIT (Stary Rynek 10) — wy­
stawa fotogramów „Piękno bie­
rni Chodzieskiej” — 9—17.

DYŻURY
SZPITAL MIEJSKI IM. STRU­

SIĄ — chirurgia, interna, okuli­
styka (ul. Walki Młodych nr , 
telefon 511-11).

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (Cheł­
mońskiego 20) obsługuje tylko na 
terenie Poznania wypadki 
ne i w miejscach publ., teL 
nagłe zachorowania w dom 
tcl. 5<k-44 i 544-45.

WOJEW. STACJA PR — ń' ‘ 
Kościuszki nr 103). telefon ■ •

APTEKI: Marcinkowskiego 
(czynna całą dobę). DYŻUR N' 
NY: Główna 53 i Starołęcka 79-


